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C(zionkowie szajki Tasie 


znów teroryzują kupców warszawskich. — Kilku z pośród nich, 
którym udało się uniknąć aresztowania, utworzyło nową bandę 


Policja ściga groźnych oprysziców 


Warszawa, 2 października. Do władz zgłosił się kupiec Dawid 


Za cel swoich wypraw, podobnie jak 


"R 


| 


ZNISZCZENIA TOWARU LUB PO- 
BICIA. 


Donesiliśmy swego czasu obszernie że 
o aferze terorystycznej słynnej bandy 
Tasiemki, która śrasowała na Placu 
Kercelego w Warszawie. 

Członkowie bandy, aresztowani przez 
władze policyjne, stanęli przed sądem 
i skazani zostali na kary więzienia. 

Zdawałoby się, że po likwidacji 
wspomnianej bady, na Kercelaku war- 


szawskim zapanuje spokój i teroryzo- 
wani do tej pory kupcy wreszcie 
odetchną. 


Obecnie jednak wyszło na jaw, że 
niedobitkowie zlikwidowanej szajki po- 
czynili próby utworzenią 
NOWEJ ORGANIZACJI TERORYS- 

A TYCZNEJ. 
 CEZZEBETWK"TSRETEYRACACY "NE D 


Na miejscu katastrofy przyjacielem Titulescu, ma objąć stano- dować konflikt z Titulescu. 


której ofiarą padli nasi lotnicy 
Cieszyn, 2 października: 


W Cierlicku na miejscu znalezienia |” 


zwłok Żwirki i Wigury, wkopano pro- 
wizorycznie dwa drewniane krzyże z 
tbliczkami. na których wyryte są nazwi 


ska bohaterów. Ludnosć miejscowa! W 
przyozdobila krzyże kwiatami. Na miej finansową Ligi Narodów z powodu nie- do: tej pory jednak wydatkowano: 850 


scu krzyży zostanie wkrótce postawjo- 
ny pomnik ufundowany przez ludność 
polską na Górnym Śląsku. 

A Z 


Powódź wskutek 
uszkodzenia tamy 


Wilno, 2 października. 

Podczas osuszan'a jeziora Kwietniki 
znajdującego się tuż koło wsi tejże naz- 
wy w gm. ostrowskiej zerwaja się ta- 
ma od strony pólnocnej, skutk'tem czego 
wcda wdarła się do kiikunastu domów. 

W chwali zerwania tamy niedaleko 
miesa wypadku znajdował się 6-lctni 
Piotr Górka, który porwany przez wo- 
dy uderzony został o Ścanę domu An- 


drzeja Soroczyńskiego. Skutkiem sijne- | 


go uderzeria Górka uległ zmiażdżeniu 
czaczki i po godzinie zmarł. 


Krwawy dramat 


miłosny 


Wilno, 2 października. 
27-letn'a m aszkanka wsi Stasińce 
gm. derewnickiej Stella Susżynówna z 


zemsty za porzucenie przez 34-leiniego 


Wiktora Puczkarowicza w dnu wcz%- 
raiszym spotkawszy go koło wsi To- 
maszewcze strzeliła z rewolweru ra- 
wac go w bok poczem sądząc, iż Pucz- 
Kewicz nie żyje wystrzałem z rewal- 
Weru w okol'cę serea Odebrała sobie ży 
cię 


Budapeszt, 2 października. 
(t) Wczoraj wykonano wyrok Śmier- 


ttw,-Józefie Ederze. który ma na sumis- 
ta cały szereg przestępstw. Bandyta 
ciero przed samem pówieszeniem Zło- 
żw sec”egółową relacie 0 dokonanych 
ocz siebie mordach, Gdy znajdował się 
jeż na stoczniach szubienicy, rzesł on: 

=- Moi parowe, proszę o przebacze= 
file, Prosze równieź tych wszystkich o 
mzcbhaczenie, wobec których zawiniiem. 


|Aresztowanie podpałaczy mi bublińcem 


i poprzednio, obrali Kercelak. Paporzec, który zakomunikował, że od 

Wczoraj władze śledcze otrzymały | pewnego czasu przychodzą doń jacyś 
meldunek, świadczący o tem, że nowa |aierzyści, którzy wymuszają haracze 
banda istotnie przystąpiła do pracy. pod groźbą | 


Rekonstrukcja rządu w Rumunji 


mma umm pžiiwiéć złaażopdzemie kon- 
fiiksiua z Widusiescua udało się ustalić, że na czele nowej 
Bukareszt, 2 października. wisko ministra spraw zagranicznych, szajki stał niejaki Henryk Kuratowski, 
(t) Prezydent ministrów Vaida Voi-|aby w ten sposób można było zlikwido- | zam. przy ul. Krochmzinej 8, 
vdd był przyjęty dziś przez króla. wać zatarg z Titulescu. Kuratowski widocznie został uprze- 
W kołach politycznych twierdzą, że Stanowisko ministra skarbu ma za- , dzony o tem, że policja wpadła na jego 
wizyta jego związana jest z możliwoś-jiąć dotychczasowy gubernator banku ślad, 
cią rekonstrukcji gabinetu. „narodowego Angelescu. ; „GDYŻ ULOTNIŁ SIĘ. 
| Dotychczasowy minister finansów | -Zmiany te nastąniłyby wówczas, gdy- Pościg trwa. i 
Mironescu, który jest bardzo bliskim by istniała pewność. że uda się zlikwi- GMMmmmmom ZZ WNNNWOWNNNNO 


Strejk głodowy 


emerytowanych podoficerów 
w Rumunji 
Bukareszt, 2 października. 
(© Strejk głodowy emerytowanych 
podoficerów, którzy biwakowali od kil- 
ku dni w arenie rzymskiej załamał się. 


skłacok przez niektóre pań- tysięcy franków. » , Rząd uwzględnił częściowo żądania 
stwa, podają, iż sekretarjat Ligi Naro- Sskretariat liczy, iż wydatki na kon- zwolnionych podoficerów. Miejsce. w 
dów a obecnie bardzo oseta pa A Wei będą Drze=- którem biwakowali b. podoficerowie, już 
ną gospodarkę i zamierza zredukować kraczały miljon roi : k i i 
wydatki w ten sposób, iż osiągnie nid-| W kasie sekretarjatu Ligi Narodów | ao AA wojny było ra p 
wyżkz budżetową w wysokości 47 mil. znajduje się obecnie gotówka w wyso-jUIarzy Uicznyci. Kiórzy oczexiwałi na 
franków. [kości 3,7 mil. franków szwajcarskich. |zakończenie strejku. 


Wade angie oeiy 2 delin zzz 


ciu zgody między rządem a głodujący- 
i oddały ich w ręce władz polskich 


mi, przypuścili oni formalny szturm do 
biwaków. Głodujący wykupili wszystkie 
posiadane. przez nich zapasy żywności. 

Gdynia, 2 października. |względów paszportów zagranicznych. FLEJEGCSTEGH 
Władze otrzymały meldunek o ujęciu Odsiedzieli już 4-tygodniowy areszt 
2-ch dezerterów i odstawienia ich przez |(za nielegalne przekroczenie granicy) w 


p ź 
władze angielskie na statku „Baltonia”.| Londynie, poczem zostali eiv w Kwaf ra samat howców 
S mód Kubańskich 


Janusz Tomaszewski i Icek|przez władze brytyjskie do Polski. Cze Z" 
Miodownik. ka ich oczywiście więzienie. nEs sze” , 
Obaj zbiegli do Wielkiej Brytanii „Baltonia* zawija do Gdyni dnia 4 znajdowała się w Nowym Jorku 
New Jork, 2 października. 
(t) W związku z ostatniemi zamacha- 


nie posiadając z łatwo zrozumiałychI bież. mies. 
mi terorystycznemi na wyspie Kubie, 


władze śledcze stwierdziły że główna 
kwatera zamachowców znajduje się w 
New Jorku. 

Jak się okazało, jeden z b. ministrów 
rządu Machado zwerbował 500 prze- 
stępców, celem wywołania- rewolucji ña 
Kubie. Rząd kubański powiadomił o po- 
wyższem Waszyngton. Policja amery- 
kańska zdołała ująć większą część wy- 
najętych rewolucjonistów. 


lanoriował kuratora swego majątku 


Niesłychana zbrodnia pod Toruniem 


Toruń, 2 października. „tor ten był nie na rękę Willowi, który 

Gdynia, 2 paźdżiernika. W mieiscowości Trycianc. pow. wącimiał z nim częste zatargi, Wreszcie Will 

Na terenie portu wojennego na Oksy brzeskiego mieszkał 55-letni gospodarz,|pewnego dnia zamordował  Kortnajsa, 

i wiu popełnił samobójstwo z nieustalo- Karol Will. Żył on w niezgodzie ze swą | naskutek czego zasiadł w dniu wczoraj- 
nych przyczyn marynarz Marynarki żoną, przyczem był tak rozrzutny, że szym na ławie oskarżonych, 

i Woiennei p. St. Zdanowicz. |doprowadził gospodarstwo do ruiny. Sąd pó zamknieciń przewodu, skazał 

| Strzelił on sobie w usta z pistoletu Żona. chcąc ratować majątek, posta- oskatżonego gospodarza Willa na 5 lat 

rakietowego. Strzał okazał się śŚmier- rała się o mianowanie przez sąd kurato0- ciężk. więzienia, z pozbawieniem praw. 

telny. Ira, gospodarza Pawia Kortnajsa, Kūra- 


Gdy władze, w związku ze złożo- 
nym meldunkiem wdrożyły dochodzenie, 
wyszło na jaw, że i szereg innych kup- 
ców z Kercelaka padł ofiarą ałerzys- 
tów. 

Niektórzy z pośród nich wpłacili już 
opryszkom  pokaźniejszej śumy pie- 
niężne, 

Wczoraj późnym wieczorem policji 


Liga Narodów nie „splajtnie” 


SselcreożarjfŃaś rozvpowzeędza BESZCZE 
geire isan 
Genewa, 2 paździćruika. ņ - Koszta konferencji rozbrojeninwej 
(©) W zwiazku z krytyczna sytuacją preliminowane były na 3,5 mil. franków, 


płacenia 


Zbrodnicza zemsta dzierżawców 


i Lubliniec 2 pażdziernika. ņi podpaliła jego gospodarstwo. Należy 
Nocy ubiegłej wybuchł pożar w sto-|zaznaczyć, że syn jej Ernest osadzony 
lole Franciszka Przykuty w Boronowie.| był swego czasu za rozmaite kradzieże 
Spłanęła część zboża i narzędzia rolni-|w zakładzie wychowawczym w Cieszy- 
cze. Krowa, źrebię, oraz kilkanaście in- | lie. 
dyków, kur i kaczek udusiło się. W marcu r. b. podpalił on las Przy- 
W wyniku dochodzenia policja aresz- | kuty, za co został skazany na tydzień 
towała Natalję M. oraz jej dzieci Erne- | aresztu. 
sta i Łucję. Jak się okazuje, Natalja M. | 
wydzierżawiła gospodarstwo Przykut5, 
ponieważ jednak prowadziła, ona je w 
sposób skandaliczny,  Przykuta jeszcze 
przed upływem terminu dzierżawnego, 
usunął ją z gospodarstwa. 
Wówczas M. postanowiła się zemścić 
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nym epizodzie, którego bohaterem był 


- dii; prosząc ją, aby w galerji Lafayetta 
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Jak się bawilirosyjscy arystokraci 


| Przygody księcia, który uganiał się za aktorkami. 
Niezwykła tranzakcja antykwariusza paryskiego 


(y) O niezwykle wystawnem życiu| dzenia 


przypominające  autentycztią 
i ekscentrycznych wyczynach byłych|sewrską porcelanę. Następnie książę za 
książąt rosyjskich, znanych we wszyst- | proponował Lidii, aby wazy te zaniosła 
kich stolicach świata ze swych wiclko-| do antykwariusza i zażądała za nie 60 
pańskich gestów, dziś jeszcze krążą le- tysięcy franków. Artystka, przyzwycza 
endy. ijona do ekstrawagancyj księcia, spełni- 

Wśród elity międzynarodowej znany ła jego prośbę. Grisard oświadczył, iż 
był szczególnie rosyjski magnat z cza», klijentka jego prawdopodobnie chciała 
sów przedwojennych, książę Kalnboet.| sobie z niego zażartować, gdyż jest to 
Był on właścicielem 40 tysięcy hekta-| falsyfikat, 
rów ziemi i uchodził za wielkiego miło- Artystka, 
nika i kolekcjonera antyków i dzieł 
sztuki. Kochał on wszystko, co piękne, 
przedewszystkiem zaś piękne kobiety, 
które kosztowały go więcej, niż mu 
af ego jego rozległe dobra i ma- 
atki’ 

Rokrocznie książę odbywał podróże 
do Paryża, Monte Carlo, Nicei i najbar- 
dziej luksusowych miejscowości zagra- 
nicznych, stale w towarzystwie swej 
nieodłącznej przyiaciółki aktorki Lidii 
znanej ze swego talentu, 
niezwykłej urody, elegancji i tempera- 
mentu. i 

Jeden z osobistych przyjaciół księ- 
cią opowiada o niezwykle humorystycz 


hamując się od śmiechu, 
Najpiękniejsze i na 


(y) Na londyńskiej wystawie budo- 
wlanej w sali „Olimpja“ szczególną u- 
wagę publiczności zwraca ideał nowo- 
czesnego kawalera i panny — jednopo- 
koiowe mieszkanie, które jednocześnie 
stanowi całkowity apartament. 

W tym pokoju - mieszkaniu -łóżko 
na dzeń zostaje przy pomocy special- 
nych urządzeń ukryte w głębi ścjany. 
W jednym kącie mieści się ukryta Spe- 
cjalną przegródką w sposób niezwykle 


A EŃ w pomysłowy wanna i toaleta, w drugim 
księcia przedmiotów sztuki i antykÓW | maleńka ale zato bardzo celowo i prak- 


byt stynny antykwarjusz petersburski $ > M 
Grisard, który posładał swój oddział w tycznie urządzona kuchenka. Przestrzeń 


Ż dzy Na est wyzyskana w sposób ta jonal- 
Paryżu przy Rue de Rivoli, Niejedno- i * WY d dj ah a sji n 
kromis ksila? ósł y ET „śród PY ! OSZCZĘ ny, iż nawet lampy elek 
Tomie «Książę mógł zauważyć, IŻ WSTÓd trzyczne, służące do oświetlenia, mie- 


dzieł sztuki, których mu dostarczał wie szczą sie wewnątrz ścian. 
le było zupelnie bezwartościowych. Lokator takiego pokoju jest jedno- 
Książę postanowił przy pierwszej nada |cześnie posiadaczem calego mieszkania, 
rzającej się okazji dać należytą naucz- 
ikẹ staremu, płacąc mu pięknem za na- 
dobne, 

W roku 1912 udał się książę w to-ino zostać powiłane z _ entuzjazmem 
wąrzystwie swej pięknej przyjaciółki przez każdą gospódvnę. Znajduja się w 


arystokrata rosyjski. 
Jednym z największych dostawców 


p'alni, kuchni i łazienki, 


przekonywała mimo to antykwariusza, 
iż wazy są autentyczne, wreszcie zgo- 
dził się wziąć ich w komis. . 

Po kilku dniach Grisarda odwiedzi! 
książę, który kazał sobie pokazać jakiś 
interesujący antyk. Wtem, jakby przy- 
padkowo, zatrzymał się przed wazami 
i pełen zachwytu, oświadczył, iż pra- 
gnąłby je nabyć. Mimo zapównień Gri- 
sarda, iż są to imitacje zaakceptował na 
tychmiast wyznaczoną cenę, prosząc Q 


jiańsze mieszkania 


cieftcawe elłcspomeańśy ma lozascziksiciej 
wystawie budowlanej 


Ido zębów i pendzel do golenia wyko- 
| nane są z gumy. 

Prowadzenie gospodarstwa w ta- 
kiem mieszkaniu staje się prawdziwą 
pizyjemnością. Dlą ludzi, zmuszonych 
przez wzgląd na zajęcie zam eszkiwać 
w śródmieściu į nie mogacych sobie po- 
'zwolić na luksus opłacania konornego 
l za kiłkupokojowe rm.eszkanie, jednwpo- 
kojowy apartament stanowi niewąfpii- 
wie najbardziej idealne iuzw'ążamie te- 
go tak aktualnego zagadn:enia. 


odesłanie do hotelu i obciążenie jegó ra- 
chunku. Antykwarjusz natychmiast sko 
munikował się z artystką, której zapro- 
ponował 40 tysięcy franków. Lidja, por 
informowana o wszystkiem przez księ= 
cia, nie chciała nic opuścić z ceny i 
wreszcie zgodziła się sprzedać ie za 55 
tysięcy, które antykwarjusz natych» 
miast wypłacił. 

Nazajutrz przybył Grisard do hotelu 
aby osobiście wręczyć księciu obydwie 
wazy. Dowiedział się jednak, ku swe- 
mu najwyższemu przerażeniu. iż ksią- 
żę oraz artystka poprzedniego dnia 
opuścili Paryż. Teraz dopiero zoriento- 
wał się, iż został wystrychnięty na 
dudka, 

W trzy miesiące po tym incydencie 
antykwariusz otrzymał od księcia pòle- 
cony. list z załączeniem 55 tysięcy fran 
ków. w którym komunikował, iż okres 
3 miesięcy, podczas których opłakiwał 
on stratę swych pieniędzy, były odwe- 
tem za iego dawne praktyki. Jednocze- 
śnie książę podziękował swemu dostaw 


ley za pożyczkę, która w owym czasię 


była mu bardzo na rękę. Cały Paryż i 
Petersburg śmiał się serdecznie z powo 
du tej historji. 


Niezwykły ślub czarownika 


Sienmiądze na śluó mydostał z prawego utha- 
wośneśo urzędm stanu cywilnego 


> (lu) Przed urzędnikiem stanu cywil- tylko 
Rp dł: się z salonu, , jadalni, Sv-| nego w Paryżu stanęła pewna para, go- Gdy po chwili złączył ceremonialne rę- 
» 


i kontynuował swe czynności. 


towa zawrzeć związek małżeński, Mło- ce młodej pary, z palców narzeczonego 


lecz nieco egzotycznie, a mia 
įsta, mająca zostać z TR, 


Szczególnie urządzenie kuchni win- dzieniec wyglądał bardzo elegancko, wyrosły nagle. 
niewia>|.. -...- y 
f0 mal- Gdy przyszło do płacenia należności, 


piękne blate róże. 


„do Paryża. Wystawne i pełne zbytku niej takie udoskonalenia, jak nlerdze- żonką, była typową zgrabną paryża- egzotyczny małżonek wydobył pieują- 


życie w Paryżu, luksusowe toalety, wiejąca stalowa muszła pod kranem, pa- 
kosztowności przyjaciółki i wspaniałe tentowana maszyna do mycia naczyń, 
przyjęcia pochłonęły olbrzymie sumy iina znów do prania, a co najważn'ei- 
książę, który nie.przywykł do kontrolo-| sze elektryczna szaja, zawierająca 
wania swych wydatków, przed swym | wszelkie niezbędne elektryczne przy- 
wyjazdem do Monte Carlo skonstanto- | rzady gospodarcze. Jedna ze ścianek 
wał, iż pozostało mu zaledwie 20 tysię=, szafy automatycznie się, odsuwa t w 
cy rubli gotówką, była to znikoma kwo 'znieniu oka, zamienia się w desk: do 


ta, jeśli uwzględnić niezwykle rozrzut- Prasowan'a, na której xuspodym bez 
ny tryb życia rosyjskiego miljonera, (trudu żelazkiem  elektrycznem może 
wyprasować całą b'eliznę. 


Wpadł on wówczas na' niezwykle 
oryginalny pomysł. 
' Książę uważał, iż jest to najwłaściw 
szy moment, aby spłatać złośliwego fi- 
gła staremu Grisardowi. 


Zwrócił się do swej przyjaciółki Li- 


cy maszyny do prania. 

Bardzo ciekawe jest również urzą. 
dzenie łaz'enki, które jest prawie całk?- 
wicie wykonane z gumy. Ścianv pokry 
te są gumowemj płytkami, podłoga u- 
słaną jest gumowym dywanem, gumo- 
kupiła dwie wazy, któreby świetnie imi wy fotel, na którym można słedzjeć bę- 
towały sewrską porcelanę. Lidja naby-| dąc w wannie, gumowe wiadra, dzban. 
ła na 40 franków dwie imitacje, do złu-| ki szczotki, gąbki i t. p. Nawet szczotka 


neczką. 


Brzmiało ono bowiem 
Scherif.an Desouki. 


pytał urzędnik. 


miec, kłanżając się grzecznie. 


| EI 


z ukłonem i 


wyciągnął mu z k'eszeni marynarki człowiekiem, przeto 


| pasznórt oraz damską chusteczkę. 


jest to prawdopodobnie chusteczka pañ- 
skiej małżonki. 


Urzędnik wymówił nazwisko dze na ten cel 
pana młodego nie bez pewnej trudności. z prawego licha przerażonego woźnego. 

i Mohammed Niezwykły ten ślub wywołał zdumienia 
|wśród przypadkowych 
— Jak sę pisze to nazwisko? — za- lecz zagadkę tę rozwiązał sam 


interesantów, 
Mohsm: 


| med ORK wiając się jako 


— Przecież pan ma moje papiery w „Owr-Ouili,eg 
kieszeni — odparł elegancki cudzoz:e- my sztukmistrz”, 


Pan się myli... — zaprzeczył u- nej młoda para 
as! A xyprang rzędnik, lecz nie dokończył zdania, gdyż gmach urzędu stanu cywilnego „Ouli- 
również bez żadnego trudu przy pomo- w tej chwili pan młody zbliżył się doń Quili“ zbl.żył się do urzędnika į rzekł: 


ki cz nik, nadwor- 


Gdy po skończonej ceremonii ślub- 
zamierzała opuścić 


— Ponieważ jest pan sympatycznym 
pozwolę sobie 


j | |zwrócć panu zegarek, który 
— Pan mi wybaczy tę niedyskrecję, przypadkówo znalazł się w mojej kie- 


Urzędnik zamierzał już zareagować urzędnikowi jego własny zegarek i wy- 
czynnie, lecz sekretarz szepnął mu coś szedł 
do ucha, wobec czego uśŚnrechnął się pod rękę 


szeni. 
To rzekłszy, wręczył zdunfonemu 


z pokoju, trzymając małżonkę 


Jak pracują robotnicy 
w fabrykachi sowieckich 


(Ciąg dalszy). 


$ j |Sprawa uzyskania wiz przeciągnęła się 
„  Wypowiedziałem umowę I 


zażąda- jednak przez 6 dni. 


odjeżdżałem na dworzec 


nik. i począł mnie namawiać, bym po- 
został w Rosji. Pomagał nam nawet la- 


kolejowy, byłem zmuszony zrezvgiłować z mo'ch 
przyczepił się do mnie znów ten osob- pretensy tembardziei. że 


= . è U „znałem pO- 
rządki msyjskie i mogła mi się jeszcze 
przed pfzekroczeniem granicy przytra- 


|dować bagaż do pociągu į do ostatniej fić gruba przyjemność. 


chwili agitował. 


Za fesztę rubli, w Ilości około 100. 


Zdawałem sobie sprawę, iż wracam  zakupilśmy środków żywnościowch, 


łem pieniędźy na podróż na powrót doj 


raju, stosownie do kontraktu pracy. 
Początkowo opierano się temu w biu- 
rach rady nadzorczej, lecz kiedy im 
oświadczyłem. iż udam się do konsula- 
tu niemieckiego, wypłacono mi wresz- 
cie 800 rubli na koszty podróży. Na sku- 
tek posiadanego zaświadczenia o wy- 
100 marek niem. na ruble, na 
granicy rosyjskiej (kieiv jechaliśmy do 
Rosji), prosiłem o wymianę rubli na 
marki niem. Prośby mej nie uwzględ- 
niono, a polecono mi wymianę uskutecz- 
na granicy, gdy będę wracał do 
iemiec. 

Z biura rady nadzorczej udałem się 
do trustu, ażeby załatwić tu sprawę 
paszportową. Zaznaczam. iż kiedy 
sprzedałem ubranie na wyjazd z W ksy, 
zabrałem całą rodzinę ze sobą do Mo- 
skwy. 

Zamieszkaliśmy początkowo pry- 
watnie, gdyż byłem pewny. iż formal- 
ności potrwają najwyżej jeden dzień. 


W przeciągu tego cząsu przychodził 
do mnie:pewien osobnik, nazwiskiem 
Mueller, który oświadczył mi. iż jest 
jeńcem wojennym i obecnie wrócił z 


do pogardzonej ojczyzny. gdzie sprze- | Po przybyciu do Berlina. zgłosiłem się 
dałem cały majątek. Wiedziałem nawet. do biuta „Rote Hilfe" gdzie mnie na- 
że czeka mnie tam wiezjcue, ale jednak wet nie wysłuchano. kiedv stwierdzo- 
cieszyłem się, że wra.am. Osarnęła no w ewidencji. że jestein obywatelem 


imnie wściekłość, gdy sobie uświadomi- polskim. Oświadczona „ni. że mogłem 


Niemiec. Przedstawiał mi stosunki ży- : 
ciowe i gospodarcze w Niemczech w 
bardzo złem świetle. Mówił. że tam 
nema absolutnie żadnej roboty. panuje 
wielka bieda i masy bezrobotnych sta- 
czają codzicunie krwawe walki z poli- 
cią. Starał się wszelkiemj siłami nakło- 
nić mnie do pozostania w Rosii, gdzie 
są dobre widoki į svtuacja się w bliskiej 
przyszłości poprawi. Mówił biegle ję- 
zykiem niemeckim.  Stwierdz'łem. iż 


jest to osobnik przysłany bądź to przez s Sł 
a Ą w czasie wjazdu do Rosji. Wym'en'tem 
kjoda Są iy, kogoś z trustów. | oówwczas 100 marek niem. na ruble. o- 
9 y z s trzymułac odpowiednie zaświadczenie. 
W toku dyskusji zdołałem jednak w myśl którego. w razie powrotu do 
przekonać go, iż klasa rubotnicza w ta- Niemiec. przv oddaniu takiei samei jlo- 
kim ustroju, jak w Rosi. nie może nj- ści rubli miałem otrzymać 100 marek 
gdy Iczyć na ponrawę swego bytu. niem. Irzednik zatrudniony w kantorze 
W ostatnim dniu, kiedy tramwajem począł mi grozić G. P. U.. wobec czego! 


łem. że tylko na skutek agitacji poli- | 
tvcznie niedoświadczonvch ludzi ule- 
głem namowom i wyi:-hałem do Rosji. 

Gdy znaleźliśmy sie na granicy ro- 
syłsko-l tewskiej. stwyerdziłem jeszcze 
raz. jak oszukują bolszewicy. Na stacji 
B'gosowa starałem sie zmienić w tam- 
tejszym kantorze wymiany  ruble' ro- 
syjskie na 100 march „niemieckich, | 
przedkładając równocześnie zaśw 'ad- | 
czenie. wydane mi przez tenże kantor 


4 
|) 
1 


pozosłać w Rosji, zdvż miałem tam do- 
bre warunki życiowe, a jak im wiado- 
mo, chciałem tam prowadzić burżuazyj- 
ny trvb żvcja. 

W Berlinie udałem się do kasy kole 
jowej. ażeby załatwić sprawe blett 
gdyż bilet był ważny aż do Hamborn 
(Zagłębie Rury). na nazwisko ebywate- 
la memeckicgo Hintze Ludwika. tam 
zamieszkałego. Sprawe w kasie załat- 
wili w ten sposób, że musiałem donta- 
cić 25 marek niem. z Berlina do Ham- 
bomu. Tam właśnie zam'eszkatem 
z fodzina, Poczynłen starania w Kon- 
sulacie R. P. w Opolu bv zyskać 
pasznort na przyjazd dc kraju, Po 0- 
trzymaniu pasznortu orzvbyłem dna 
8.9.1932 r. do Świetochrowie. 


(Dalszy ciąg jutro} 
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Zgubił ją temperament 


Panna Jadzia pobiła rywalkę 


Łódź, 2 października. . 

Pani Jadwiga Krzywicka miała, jak 
to mówią, gorący temperament. Cała 
ulica Fabryczna wiedz aa, że lak ktoś 
się z mą posprzecza — awantura goto- 
wa. ż 

Gorzej jeszcze poczęó się dziać, gdy | 
dó domu jej sprowadz.ł się „narzeczo- 
my", również w gorącej wodzie kąpa- 
ny, Jam Fiórczak. 

Od icgo dna źle się działo na ulicy | 
Fabrycznej. Dom w którym rara ta 
zam eszkiwała przedstawiał często wi- 
dok jakiegoś póbojowiska. | 

Jedna z takich awantur zaprowadzi: | 
ła przed oblicze sędziego prócz w no: 
waiczyni w osóbie Jadwigi Krzywic- 
kiej również i poszkodowaną Elzę Garn 
arek. E f 

— Spokojna kob eta jestem, że ino 
dò rany tnnie przyłożyć — zaczyna 
Krżywicka., 

«e | odrazu gangreny można do- 
stać — przerywa jej Garncarck. 

tedy to było tak — ciagnie nie-| 
zrażońa Krzywicka. — Uwzięła się ta 


z 


cho... to znaczy ta pani na mego chto- 
paka i zaczęła mu przygadywać i prò- 
sić aż mój się zgodził. Wracam dó do- 
mu i wszystko sę wykryło. 

— A czy oskarżona n'e pobiła wte- 
dy świadka? — pyta sędzią. 
, = Gdze tam proszę sądu. Dałam jej 
ino raz w głowę a ona ta Cho. to znae 
czy ta pani pogrzebaczem mnie  po* 


| tukia 


A co to za kobieta! Już jak m'ała 
kilkanaście lat paliła się do chłopa ak 
nieprzytńerzając ta świeca. Tò tyż ta 
ki los ma — kończy Krzywicka. 

Świadek Garncarek również opó- 
wiada n'ezbyt pochlebne epizódy ż ży- 
cia przeciwnczki. A tó. że po ulicach 
późno chodziła, że wo.sko w poważa- 
niu mala itp. 


Po wysłuchaniu tego. sąd zawyTro- 
kował, że obydwie kobiety są winne 
zakłócen a spokoju i dlatego skazał je 
na zapłacenie grzywńy w wysokości 
30 zł. ( ak). 


"ŁODZIANIE STRASZNIE CHUDNĄ! 


183 TIEDPESS 


Zmartwienia przedsięb'orcy, Który wypożycza fraki i smc- 
kingi na bale i uroczystości rodzinne 


Łódź, 2 października 

Przy ulicy Piłsudskiego mieści 

era wynajmu ubrań, 8mó- 
ingów, 

rzedmiotów pierwszej potrzeby w d- 

brasta karnawału. Oprócz tego znaidu- 


się! 
lakierków, cylindrów ít. p.! 


musi być koniec z tym kryzysem. 

— czy obecnie pańskie ubrania znaj- 
dują klijentów? 

— Ostatnio nawet pólepszyło.-się nie 
có. Mam na myśli ubrania ślubne. Fraki 
idą ćość dobrze. Grunt jednak u nas 


| nasz 


rozmówca. Mądre przysłowie 
uczy, że nim tłusty schudnie to chudy 
pierw SKkora., 

— A ile pan pobiera za wynajem 
ubrań ślubnych? 


— To zależy od klijenta. Jeden może Zuchw 


ją się tam ubrania wizytowe i stroje slu- proszę pana to karnawał, Wtedy czło- zapłacić więcej, drugi mnicj. Cenę trze- 


bne. 
Właściciel tego zakładu fest wprost 
niepocieszony. 


|wiek może sobie powetować całorocz-|ba dostosować do kliienla. 


ne straty, oczywiście jak dobrze pói- 


|dzie. Ale sam nie wiem co będzie z tem 


y To jest je- 
deń z naijgłówniejszych warunków po- 
wódzcenia, kończy popularuy w Łodzi 


— Jest źle, bardzo źle — mówi przed chudnięciemm łodzian —. ciągnie dalej przedsiębiorca wynajmu ubrań. (ak). 


Romans niedoszłej artystki 


szczegółowo wierszem pisam 


siębłorca. Pracuję w tef branży już kil- 
kadziesiąt lat. ale „coś podobnego” jesz 
sze nie było, Cały towar jaki posiadam 
w magazynie jest do niczego. Wszystko 
jest za duże. 

— Co się stało? pytamy zacieka- 
wieni. 

— Łodzianie chndną okropnle, przej- 
mają się zmartwieniami a przez to 
wszystko ja muszę cierpieć, skarży się 
nasz rozmówca, Naprzykład mam smo-. 
king, który do niedawna ` nosili najele- 
gantsi łodzianie — dziś jest do niczego. 
Przez cały ubiegły sezon i w bieżącym 
roku zaledwie dla trzech kandydatów 
się nadawał. Okazał się za duży. 

— Ale za to kapelusze i cylindry są 
te same — zadajemy pytanie. 

— Gdzie tam. Nawet głowy maleją, 


na robotę swą skrycie. 


Nic w naturze nie g nie — mówi maą-' 
dre przysłowie, że tak nie jest w isto- 
cie — ta histora wam powie. ` 

Panna Rca Kalińska dość wystnu- 
kłą ma postać c'erp: jednak niebóga, bo 
artystką chce zostać. Chce by ją po- 
dziwiano, jak Bow Klarę lub inną, jed- 
nem slowem artystką nagwalk zostać 

chce słynną. Í 
pan Antoś Cichocki lekko w'e- 

zie swe Życie, jest złodziejem 'i chodzi 


Tak się jakoś poznali i przylgnęli do 


Minął mes'ęc i drugi, idz'e piąty a 
zasię, dziewczę jakoś przytyło — roz 
szerzyło się w pasie. Wtedy wzięli w 
koścele huczny ślub į wspanały, no a 
potem zakwlł gdzieś w kołysce ich 
mały. N.e urodził się wcześnie, jak 
brzmią wstydu kanony, lecz rzecz jas- 
na, że ślub ich był stanowczo spóźn'ony 

Lecz się stało nieszczęśce w cichy 
ranek o świcie, Antoś porwał się z Ióż- 
ka ukradł rzeczy kobiecie. 

Do policji pobiegła zaw edziona i 


| 
wściekła. — On mnie uwiódł į okradł 


sam mie wiem co to będzie jak nastanis siebie, było bardzo ‘m miło tak jak w panna Rela tak rzekła. 


karnawał. 
— Przerobi pan ubrania chyba. 
Kupiec jest niepocieszony. 
— Nie, mam nadzieję, że się poprawi 
Jest taka teoria. że jak jest źle, to be-| 
dzie lepiej i naodwrót. Kiedyś przecie 
SREE IEE TEZ 


*,* 


2 października urodzeni (pod znakiem Wagi 
— posiadaja charakter przenikliwy i szybko ore 
łentujacy sie, umtysł filozoficzny, silna wole, 
mala silny rozwój władz duchowych. sa ambit- 
mi | zarożutniajj, daža do władzy, niezależności 
i zaszczytów. braznienie Ich przeważnie urze: 
czywistnia sie według życzeń, Dzieki silnei 
woli zajmuja stanowisko kierownicze | na vie 
kowem zżiednała sobię otoczenie i otrzymaia 
uznanie od osób wysoko postawionych. Przez 
życie w młodvch latach przeżvja wiele wak, 
przykrości i niepówodzeń. a dzieki wvtrwaici 
pracy. odwadze | silnel woli, unikna przykrych i 
następstw. dalsze swoóle życie ułoża pomyślnie. ' 
zwycięża wrogów i wszelkie przeciwności. RBe- 
da mieć coś wspóliczo £ praca przed iebior- 
cza a przez popularność | nowodzenie Uornhia 
sie wiekszeró malatku. | 
krości od osób płci odmiennej. lub nieprzyjem= 
ne brocesy. 

Naiwiekszy wpływ na mich ma Venus, 
szcześliwy miesiac kwiecień. daty dnia 2. 9. 16, 
23. lczbv lótervine 82831. 

Przeważnie chorują na gardło. ból złówy I 
nerwiże serca, skłonni dô choroby  ulucnet. 
dziski silnemu órzanizmówi przesila takowe. -| 

Jeżeli ich rók urodzenia podlegał wpływom 
Markurezó. tó moca liczyć na zrobisniś do- 
brych interesów w 1939 I 1936 roku. lecz musza 
bvć ostróżni w zswieraniu spółek, lub fakiej- 
kólwiek orzanizacii. 


raju, jak w niebie. Od tej chwili już 
Rela o karierze me marzy, tylko swe-, 
go chlopaka „spscjałamć* wciąż darzy: 


Pan przodownik ,dy dziewczę takie 
składa zeznan e. wziął ołówek i skreś- 
ki: Kradzeż oraz właman'e. (ak) 


Radość życia 


traci wielu ludzi, których 
dręczą okropie bóle reu- 
matyczne i nerwowe. 
Lecz viema powodu do 
rozpaczy, gdyż już wie- 
le tysiecy cierpiących od 
zyskalo swe zdrowie 
przy pomocy Tozalu [a 
bletki Togail bowiem, 
często zwalczają te nie» 
domagania. logal wstrzy 
mule nazgrotmadzanie się 
kwasu nioczówewo. Nie- 
szkodliwe dla serca. žo- 
łądka i innych organów. 
nabyvia we wszyst 
kich aptekach. 


B. dyrektor banku 
aresztowany na dląsku Opolskim 
Katowice, 1 października. 


„Nowiny Codzienne* w Opolu dô 
noszą, że aresztowany został b. dyrek- 
tór Banku Ludowego Leon Powolny z 
Opola. Aresztowanie nastąpiło na wnio* 


sck sędziego śledczego w zw ązżku z ów . 


becnemi badaniami n'edokładności pow 
stałych w finansach banku. 


ałe 
świętokradztwo 


na Słąsku Cieszyńskim 
Cieszyn, 1 października. 


W Lutynfi na czeskim Śląsku dokona 
no włamania do tamtejszego koścoła 
parafalnego. Złodzie,e wyrwali drzwi- 
czki od sanktuarium, skradli kielich zło” 
ty wartości 1000 zł., porozrzucalj hostje 
na ołtarzu, wyrwali z ściany wmurowa 
ne skrzynki na ofiary i zbiegli. Møn- 
strancii i innych przedmiotów nie skra* 
di, gdyż znajdowały sę one na pleba= 
njis 


Krem A'oma Liberti 


Jedynie KREM ALOMA Liberti zawiera 
czynną substancję radioaktywną, która nadaje 
twarzy świeży młodzieńczy wygląd i powoduje 
stopniowe zanikanie zmarszczek i sfałdowań 
skóry, nie wytwarzałąc przytem skutków ubo- 
cznych. Krem ALOMA posiada pozatem wy» 
tworny zapach. chroni cerę od ujeinnych zmian 
atmosferycznych i usuwa wszelkie pryszcze. a 
jednocześnie służy jako wyśmienity podkład 
pod puder. 


KRWAWY SPÓROKARTOFLE 


thłopi nożem zamordowafi sasiada 


Nadzwyczaj krwawa bójka powstała 


Lublin, 2 października. 
onegdaj między mieszkańcami wsi sta 


sko, pow. biłgorajskiego, Ożgami a Beł- 
żekami. 
Roman Ożga podejrzewał już od dłuż- 


Dialoog ament zenścł się m ulodhenej, 


oskarżając ją fałszywie o wzniecenie pożaru 


Wilno, 2 października. | 


Mieszkaniec wsi Wapienniki (pow. | 
miejszagolski) Antoni ki > kochał | 
się w Ż2-letniej Annie Werbliss Anna 


|nie odwzajemniała mu się uczuciem. 
Sipowicz jednak nie tracił nadzieji, sądza Annę Werbis, Tłumaczył to tem,' 
Beda mieć wię e przys. że wzajemność zdobędzie i zaczął śle*|że wskutek wiarołomności 


dzić dziewczynę. 

W ten sposób udało mu się stwier- 
dzić, że niejaki Jan Stecki jest jego po- 
ważnym rywalem, i ma więcej szczęścia 
od niego Spipowicz postanowił się zem- 
ŚciĆć. d 

Onegdaj w godzinach wieczornych 
spaliła się jego stodoła, napełniona tego- 
Aki zbiorami. Straty przekraczały 
1000 zi. i 


Nie bacząc na rozpacz z powodu 
strat poniesionych w czasie śledztwa, ! 
które przprowadzała policja, Sipowicz 


nie omieszkał się zemścić na ukochanej I 
oświadczył, że o podpalenie stodol 


swej narze* 
czonej musiał z nią zerwać i wskutek 
tego dziewczyna zemściła się na nim. 

' Z trudem udało się Annie dowieść, 
że jest niewinna, 

Policja zresztą już w czasie dochodze» 
nia ustaliła, źe podejrzenia S. są niesłusz- 
ne. 

Przyczyny pożaru narazie nie ustalo- 
no. Dochodzenie w tej sprawie prowa» 
dzi policja w dalszym ciągu. 


| 


y po 


czego czasu swego sąsiada, Władysława 
Bełżeka, o systematyczną kradzież kar- 
tofli- ze swoich pól. Celem wyjaśnienia 
tej sprawy, udał się do Bełżeków, gdzie 
sprzeczka przyjęła takie rozmiary, że 
tj ogólna bójka na pobliskich po- 
ach. 

W tem zamieszaniu ktoś uderzył Ro- 
mana Ożgę tępem narzędziem w głowę, 
tak nieszczęśliwie, że ten brocząc we 
krwi, upadł i zmarł niebawem. Zaalarmo 
wana policja położyła kres krwawemu 


| porachunkowi, aresztując głównych jego 


sprawców, Stanisława Bełżeka, Włady- 
sława Tarmera, Juljana Okonia i Cze- 
sława Lokaja, mieszkańców tej wsi i 


przekazała władzom śledczym. 

Zaś oliary tej krwawej walki, Jana 
Ożgę i Władysława Bełżeka, odwieziono 
w stanie ciężkim do pobliskiego szpitala, 


ar 


— EPL 
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czeństwa. 


Na wesoło!l... 


Dwał kasierzy rozmawiają o swych szełach. 

— Mój szef ma do mnie zupełne zaułanie.. — 
powiada pierwszy kasjer — A twój? 

— Też. : 

— Skąd wiesz o tem?., 


-— Jakto. skąd?., Codzień zostawła mnie sam na jej zdrowiu i tem samem na zdrowiu 


bieta z. natury swej nie nadaje się do 


iej sposób zarobkowania, mzczy się na- 
zbyt szybko, 


ną sam ze swoją żoną... 
zę 


PZH pokoleń. ; Sj 

f ie należy zapominać, 2 ięta 
Ww ledtem z pism amerykańskich ukazała oprócz zarobkowej SE, Zi bardzo 
się następująca wiadomość: iciężkiej musi jeszcze zająć się góspo- 
— »Wczoraj donieśliśmy plerwsi o śmierc dgarstwem, co odbiera jej czas ną wypo- 
Jobna Swansona. Dzisiaj donosimy pierwsi, że czynek. Z tych względów czymniki, opie- 
informacja ta była przedwczesna. Czytejnicy na kujące się warstwami pracującemi "pacz: 
si mają więc jeszcze raz dowód, że. pismo na~! ną uwagę zwracają zawsze na to aby 
sze ma zawsze najświeższe wiadomości... i ń 

j ** 

: * 
- Stary Liljlower umiera. Przed śmiercią wzy- 
wa swego syna - jedynaka i udziela miu ostat- Pojsce?... 


nich. wsłtazówek „życiowych: Według dokonanych obliczeń w. prze- 
— Pamiętaj, jeżeli ktoś będzie ci chiał dać myśle polskim pracuje 200.000 kobiet. 
99 złotych, albo pożyczyć 100 złotych, to lepiej Praca ich jest bardzo ciężka, a w nie- 
pożycz.. Złotówki też szkoda... których wypadkach ogromnie dla ich 
icz: W zdrowia szkodliwa, PORA 
Spotykają się literat i rysownik, Przepisy o ochronie pracy nie są. 
"Literat powiada: niestety, wszędzie należycie przestrze- 
;: — Moja żona i Ja pracujemy razem. Ja piszę 


dowcipy, a moja żona dorabia do nich rysunki 
do humorystycznego pisma... 
- Rysownik westchnął ciężko I odparł: 

— Moja żona też mi pomaga, tylko nasza 
współpraca przedstawia siłę odwrotnie: — ła 
robię rysunki, a moja żona stałe na ich temat 
robi dowcipy-- 


myśle były należycie stosowane. 


gane, Zdarza się, że kobietą dźwiga- cię- 
żary w późniejszych miesiącach ciąży» 
dki poronienia są czzstsze 


przez 00 Wya 


++ 
a = 
Panowie fryzjerzy są, jak wladomo, bardzo 
skorzy do pogawędki, Szczególnie stają się roze 
mowni przy goleniu I strzyżeniu, co na niektó* 
rych klijentów wpływa niezwykle denerwująco. 
"Do rezury wchodzi jakiś pan. Siada. Fryzjer 


1932 . EEF RETI 
„Moje MINJATURY | Praca kobiet w fabrykach 


200000 G£obiet pracuje w polskim przemyśle. — 
Graf czasu na mypoczynef. — Ciężkie warunki 
pracy. -Piskie zaroGki.-/szystkiemu winien kryzys 


_ Praca kobiet w przemyśle była za» (niż „szczęśliwych 1 nomalnych rozwią- 
wsze przedmiotem trosk całego społe- zań. Poród dla kobiety ciężko prac 


ciężkich robót, jak tero wymaga nieraz 
co odbija się oczywiście 


zakłada mu serwetkę i pyta: 
— Jak pan sobie życzy być ostrzyżonyin?... 
sigo W Clszy.. — brzmiała odpowiedź, 


Karnecix 
UROCZYSTA INAUGURACJA NOWEGO SE- 
A „ZONU W TEATRZE MIEJSKIM, 

Dziś, w niedzielę, o godzinie 8.3) wieczo- 
tem w gruntowne odnowionym Teatrze Miej. 
skim odbędzie się odświętna inauguracja nowe- 
go sezonu, Dana będzie kojorowa, wesoła, uroz- 
maicona przez reżyserkę dyr. St. Wysocką śpie- 
wami, popisami choreograficznemi 1 imnemi efek- 
tami, groteska bohaterska Calderona , Circe". 

Fentastyczne kastjumy i feerjowe dekoracje 
przygotowały pracownie teatralne pod kierun- 
kiem St Jarockiego, W rolach ważniejszych: 
Grabowska Skrzydłowska, Brodniewicz, Mro- 
ziński, Węgrzyn, Znicz i inni, 


TEĄTR KAMERALNY, 
*" "Na inaufjurację nowego sezonu, która. od- 
będzie się w środę o godzinie 9-ej wieczorem, 
zaprezentowana będzie kapitalna komedja naj- 
większego i najpopularniejszego dziś pisarza an- 
pielskiego B. Shawa  „Lichwa mieszkaniowa“, 
która ze względu na ważkość poruszanych pro= 


7 ~ PROGRAM: ROZGŁOŚNY LODZIAEJ - +; 

„POLSKIEGO. RADJA”. Rdza) 
NIEDZIELA, dnią 2 października 1982 r. 

10.05—11,35: Transmisia Nabożeństwa” z Pozna- 


nłar. * i 
11.35—11.50: Pogad sier pracy 
p. tt „Co ma na celu ubezpieczenie. sp 
ne“ — wygł. p. Bloch. 
11.58—12.05: Sygnał czasu z Warszawy, Hej- 
nal z wieży Mariackiej w Krakowie: 
12.05—12.10: 
bieżący. x 3 í 
12.10—12.15: Komunikat" meteoroloziczny. 
12.15—14,00: Poranek symfoniczny z -Filharmc 
nii , Warszawskiej, zorganizowany ' przez 
Wydz. Ośw. i Kult. Magistratu m. st War- 
szawy wespół z-Dyr. Korńcertów  Svmfon. 
Wykonawcy: Orkiestra  filharmoniezną “pod 
dyr. K. Wiłkomirskiego i Zbigniew  Drze- 
wiecki (fort). 
14.00—15.00: Przerwa. i 
15.00—16.00: Płyty -gramgfonówe: | | j 
16.00—16.12: Radjotygodnik dla młodzieży p. t. 
„Co sie dzieje na świecie” — w opracowa- 
niu Jana. Milewskiego. ZŁ, 
16.13—16.25: Obrazek dła „naimłódszych dzieci 
p. t. „Białe i czarne dziec” — pióra"b. 'Za- 
binv. ; 


anka. dia sfer- pracujących 
ołecz- 


rem 
16.25—1 


km Nan pE ju mak wła RS Kuan o 
koali H Szletpiaki i 17.00—17.55: Koncert pópoludniowy. Wyko- 


nawcy: Orkiestra P. R. pod dyr. Józefa Ozi- 
mińskiego. Roman Wraga (bas) i Ludwik 
Urstein (akomn.). 
17.55—18.00: Odczytanie 
nastepny. 
18.00—18.55: Koncert z kawiarni. — 
wie wiadomości bieżące. 
18.55—19.15: Rozmaitości. 
19.15—19.25: Wiadomości sportowe, z Łodzi. 
19.25—19.55: Słuchowisko „Od S 
— Cichockiezo.: 


ręcznej roboty na 'drutach"i szydełko- 
we najnowsze modele wiedeńskie i pa-, 
ryskie. 1 
Ceny przystępne. 
LILI KEIRSZM:AN, 
Kilińskiego 14, 2. piętro. 


programu na dzień 


W przer- 


asa dó Lasa" 


$ 


l 


OOOO 
NIANIE 


+ 


we wszystkich księgarniach. 


BEŻ s 


OSTATNIE DNI! 


„JA 


czą POLLY 
KAROLE 


UN 
LB w:którym to' filmie Karolek (Charlie. Chase) przeżywa łysiące przygód na francusko - niemieckim froncie i podczas po- 
= r = wrotnej drogi do. Ameryki. Szampańską tę .komedję ilustruje wesoła muzyka i pełne humoru niemieckie piosenki. 
+rrzejazd 2 Ceny miejsc popularne. s -. < 


Tiano! Tu radjo. 
| 20 


| 155—-23.00: Komunikat Państw; lust. Meteor; 


Odczytanie proztamu na dzień 1430! PRAGA, Koncert oratoryjny. Tr. 


harmor z 20 


+: 


| 


| 


| Dźwiękowe Kino-Teatry 


Huragany śmiechu: wywołują DWIE najlepsze arcykomedie najnowsz ti produ 


E BOJĘ U 


z taięmnicamni „Salonów pię kności inajnowszemi metodami odchudzania, z obecną gwiazdą Ameryki Marią Dressler i uro- 
OLLY MORAN w rolach głównych. oraz i 


K RATUJE EUROPE SEHE 


2X- 
| 
| 


ującej 


przedstawia zazwyczaj grożne niebez- 


Wiele przyczyn składa się na to, że pieczeństwo. Lekarze stwirdzili, że więk- 
inaczej patrzymy na pracę kobiet 'w szość komplikacyj przy porodzie u ko- 
iprzemyśle, niż na pracę mężczyzn, Ko- biet pracujących wynika z tego że ko- 


bieta zbyt. wcześnie zaczyna procować 
iw dodatku w dzisdzinie dla niej cał- 
kiem nieodpowiedniej: s 

A- jak wygląda placa pracujących 
kobiet”... Pod tym względem dzieje się 
kobietom również wielka krzywda. Pra- 
ca ich nie jest łatwiejsza. niż mężczyzn, 
a czasem nawet praca kobiet jest znacz- 
nie trudniejsza, mimo to zarobki ich są 
mniejsze. Dlatego kobiety — robotnice 
bardziej są poszukiwane. Wykonują onl 
nieraz pracę, której mężczyzna podjąć 
Się nie chce. O poprawie tych stosumków 


przepisy © ochronie pracy kobiet w przę w dobie obecnego kryzysu trudno nawet 


mówić. Jeżeli jedna z robotnic nie Zgo- 


Jak się przedstawia ta sprawa Widzi się na-warunki płacy lub pracy. po- 


kazuja jej drzwi, a na iei mieisce przyj- 
E ae innych kobiet, które będą 
prosić o jakakolwiek pracz, byleby tyl- 
ko coś zarobić. 
> "Dopóki będzie 

konkurencja sił roboczy 
zys trzymać będzie w swych kleszczach 
gały przemysł i handel dosóty marzyć 
Sie można o poprawie bytu tych nie- 
szczęsnych kobiet 


| 


| 


istniata tak szalona 
ch, dopóki kry- 


> 


19.55—20, 
(00—22. 


.10—22 


00: Przerwa. ENS 
10: Transmisja z Wiednia. W 'przer- 
adomości. sportowe, 

; Muzyka taneczia. 


i komun. policyjny. 
23,00—24.00: Dalszy ciag muzyki tanecznej. 


AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
11.45. WIEDEŃ. Koncert symfoniczny. 


z Sali Smetany. i 
:00. HAMBURG. Koncert symfonicz- 
ny. Tr. z Musikhalle. 

20.00: WIEDEŃ. Recital śpiewaczy Elż 

-> „biety. Schumann. 

20.060. LANGENBERG. Koncert symfo- 
niczny-z udz. Egona. Petri. 

20.30. MEDJOLAN. „Amica“ -— opera 
Mascagniego. 

20:45. RZYM. „Cin-C'-La* — operetka 
Lombarda i Ranzata. 

21.30. KOPENHAGA. „Kraina uśmie- 
"chu — operetka Lehara (akty 2 i 

- 3). Tr. z Teatru Nowego. 


W BEZPŁATNIE ii 
ORADY DLA KAŻDEGO 


Szczęście i powodzenie Twoje za- 
leżne jest od gwiazd i planet, które 
od przyjścia na świat wywierają 
wpływ na Twój los życia i przezna- 
częnie, charakter, skłonności i zdol- 
ności. 

Znając swój horoskop uświadamia- 

"sobie co nas spotkać może w 

przyszłości i obliczyć terminy wyda- 
szeń mogących nastąpić w Twojem 
życiu. 
« Dla otrzymania bezpłatnego horo- 
śkopu, napisz mię. rok i datę urodze- 
nia, otrzymasz opracowane naukowa 
przy pomocy MEDJUM porady i wska 
zówki jak uniknąć niepowodzeń. 

Na koszta kancelaryjne i przesyłkę 
horoskopu bezpłatnego. nadesłać de 
den złoty (znaczki pocztowe). ADRES: 
„Maria BICZ, WARSZAWA, ul. Koszy- 


OOOO PO OWO 


LI 


Po raz pierwszy 


Tye” 


Nr. 275 


Przy otyłości, artretyzmie | chorobie cukro- 
wej, naturalna woda gorzka „Franciszka-Józcja” 
wzmacnia czynności żołądka i kiszek oraz 
ulatwia trawienie, Ządać w aptekach i drog. 


(Oz 
{l viehe: 
D Arnkrefót. i 


Dlaczego mąż Joanny 
Hariow 


odebrat sobie życie?... 


(lu) Przed kilku dniami prasa donio. 
sła o samobójstw.e jednego z na'w.ęk- 
szych przedstawicieli amerykań:kieg» 
przemysłu f.lmowego, Pawła Bern. 
który niedawno ożenił się ze znadą 
gwiazdą filmową 

Joanną Harlow. 

Obecnie dopiero prasa zamieszcza 

szczegóły tego 
sensacyjnego samobójstwa. 

Przed dwoma laty w Anglii į Ame- 
ryce wyświetlany był obraz, który 
zwrócił na siebie uwagę z wielu przy- 
czyn. Przedewszystkiem obraz ten ko 
sztował i 

dwa miliony dolarów, 
po drugje treścią jego było bombardy : 
wanie Londynu z Zeppel:nem. a po trze- 
cie główną rolę w tym filmie grała Jo. 
anna Harlow. Był to debjut filmowy tci 
pierwszej 
wampirzycy ekranu o platynowych 
włosach. 
Wkrótce potem Joanna Harlow wyszła 
zamąż za Pawła Berna. i 

„Bern miał wówczas 42 lata. Pocho- 
dził on z Hamburga, skąd w dziesiątym 
roku życja wraz z rodzicami wvemi- 
grował do Ameryki, Przez pewien czas 
był artystą, potem reżyserem. nap Sał 
nawet kilka scenarjuszy filmowych, aż 
w końcu. zajął stanowisko pierwszegu 
pomocnika Irvinga Talberga. głównega 
dyrektora wytwórni Metro-Goldwyn- 
Maver..Jego awantury miłosne otoczo- 
ne były nieprzenikn oną: tajemnicą.-Opo- 
wiądano, że, wszystkie jeqo kochanki. 
umieraływ niezwykle” tajemniczych o- 
kolicznościach, Taki los sbotkał podov- 
no Barbarę La Marr, Mabel Normand i 
Lucję Rixon. Przez pewien czas bvł on 
przyjacielem Estelli Taylor, żony „Jacka 
Dempseya i Joaany Crawford. 

Na dwa miesiące przed sanmiobój- 
stwem, gdy był już mężem Joanny Har- 
low, otrzymał od jednej ze swych licz- 
eka przyjaciółek, list następującej tre- 
ci: 

— Znam tysiące kobiet. które skrę- 
cą szyję Joannie Harlow. jeśli przynie- 
sie ona panu nieszczęście. 

N dwa miesiące potem Paweł Bern 
zastrzelił sje. 
Samobójstwo to wywołało w Ameryce 
olbrzymią sensację. Jak wiadomo, sa- 
rę pozostawił list, w którym pi- 

sze, że 


śmierć jest łedvnem odkupieniem za 
krzywdę, jaką wyrządził swej żonie. 
Istnieje jednak przypuszczenie, że 
Bern w ten sposób chciał odwróc:ć po- 
dejrzenie od swej żony. która napraw- 
de kochał, W noc, gdy Paweł Bern za- 
kończył swe życie, Joanna Harlow ba- 
wiła w domu swej matki, nie przeczu- 
wając nawet, jak wielka tragedja roz- 
grywa siẹ w jej domu. 


„HERBACIANKA (s ara Wojtowskieqo $ 
codzienny napój dla zdrowych i chorych. Nie% 


zawiera teiny, jak zwykła herbata nie roz- ji 
straja organizmu, Ządać w aptekach i skła- 


daco spiecznych 


CENA ZŁ. 2.50 Ę 

O Broszury p. t, „Jak | leczyć choroby ziołami HB 
leczn czem:* i porady listowne wyła bez: $i 

w płatnie Biuro Sprzedaży Specyfi- fi 
z ków OSKARA WOJNOWSIEGO. 5 
Warszawa, Pl. Krasińskich 8. tel, 11 91-79, B 


w Łodzi 


30—0i 


TAJEMN 


Sensacyjna powieść 


STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI, 

Na podmiejskiej szosie w ciemną, burz- 
liwą noc dokonano niezwykłej zbrodni: nie- 
znany sprawca udusił hrabinę Wilską w 
powozie, rozebrał ją do naga i trupa przy- 
wiązał do konia. Dwaj mlodzieńcy — Ja- 
nusz Gnat i Wacław Kaleta — pierwsi od- 
kryli tę zbrodnię i znaleźli w ręku za- 
mordowanej hrabiny strzępek listu pisane- 
go do Leny Porebskiej. 

Kim jest owa Lena Porębska?... Jak się 
okazało, jest to biedna dziewczyna. która 
miała narzeczonego, doktora Stefana La- 
się przypadkiem. że Porębska ma za sobą 
ciemną przeszłość, jakąś „tajemnice“. o 
której wie tylko hrabina Wilska i z tego 
względu sprzeciwiła się małżeństwu Leny 
z iej synem. 

Lena. chcąc się dowiedzieć. na czem po- 
lega tajemnica jej Życia, udaje się do hra- 
biny Wilskiej po wyjaśnienia, lecz hrabi- 
na nie chce lej nic powiedzieć, tylko przy- 
rzeka, że wszystko napisze jej w liście. 
Było to owej nocy, gdy popełniono tę 
straszną zbrodnię. W kilka godzin potem 
znaleziono hrabinę uduszoną, X 

Hrabla Stanisław Wilski, maż zamor- 

dawanej, stara się wszelkiemi siłami wy- 
kryć tajemnicę Śmierci swej żony. Grant 
przyrzeka mu swą pomoc. Lasecki w mię- 
dzyczasie zakochał się w pięknej rosiance. 
Wierze Tucholskiej. która jest artystką fil- 
mową i występuje w wytwórni filmowej 
Alfreda Muellera. 
Mueller stara się pozyskać wszelkie do- 
wody, stwierdzające, że zbrodnię -tę popeł- 
niła Porębska, a gdy udało mu się zebrać 
potrzebny miaterjał przy pomocy Tuchol- 
skiej, szanłażuie Lenę i oświadcza, że 
Grant zadenuncjował ją już przed władza- 
mi policyjnemi. 

Lena, mimo fż czuje się niewinną, boi 
się aresztowania i błaga Muellera o pomoc. 

Właściciel wytwórni tylko na to właś- 
nie czekał. Narńawiał Lene, by została ar- 
tystką w jego” wytwórni. Lena jest tak 


rozczarowana. że zgadza się ną wsżystko, |. 


byleby tylko: nie wpaść: w rece nolicjł.> 

Pierwszy film z udzialem Porebskiej 
zyskuje ogromne powodzenie. Na premie- 
rze. na której obecna jest Porębska i jej‘ 
reżyser Lehmann, obsypują artystkę kwia- 
tami. Wśród licznych bukietów Porebska 
znajduje tego dnia wiązankę orchidej z 
wizytówką Jana Żegoty. Jest to jej nie- 
znańy wielbiciel, który od czasu, gdy 
wsiąpiła na film, stale zasypuje ją kwia- 
tami. 

Następny film, nakręcany z Leną w 
qiwa roli. nosił tytuł „Taiemne moce". 
est to film szpiegowski. Lena gra rolę ko- 
biety szpiega. Zgodnie ze scenarjuszem 
Lena wkracza w nocy do ciemnego gmachu, 
zabija sztyletem francuskiego attache woj- 
skowego i wykrada dokumenty. 

Okazuje sie jednak. że nie był to fi'm. 
lecz straszna rzeczywistość. 

Lena została w ten sposćt podstęnnie 
wciagnieta do szajki szpiezowskiej. 

Nadomiar złego Lehmann obarcza ja 
nowym obowiazkiem: Każe jej uprzedzić 
woźnczo poselstwa, ukrywaliacezo sie pod 
nazwiskiem Tomphsona, w hotelu ..Excel- 
sior", o grożacem mu niebezpieczeństwie 
ze strony policji. 

Żegota zabiera Lenę do hotelu 
cels'or* gdzie policja ma aresztować 
Tomphsona. 

W pewnej chwili do hotelu przybywa 
jako gość Eugeniusz Bryll, którego Lena 
w myśl otrzymanych dyrektyw. ma uważać 
"za swego kuzyna, 

Bryll zajmuje pokój na trzeciem piętrze. 
jior wavin listownie opuszcza po chwil: 

otel, 

Tymczasem 
by zreszłować 
całą akcją, 

Zamiast Tomphsona znajdują jednak w 
szafe związanego jegomościa, który przed- 
stawia się jako Eugeniusz Bryll. 


olicja udaje się na górę, 
omphsona, Żegota kieruje 


Lena poznaje go jednak, Jest to Wac- f. 


ław Kaleta. 
Okazuje się, 
Żegotę, aby pozwolił czmychnąć Tomphso- 
nowi. Żegoła zjale się na to, aby nie przy- 
sparzać Lenie przykrości, 
PWiera na rozkaz Muellera odwiedza Lenę 
i namawia ją do otrucia Żegoty, Lena wy- 
pędza ją z pokoju 
Kaleta radzi Lenie, ażeby znowu zwró- 
cita się z prośbą o radę do „żebraka”, któ- 
ry raz już wyratował ią z opresji. 


— Bardzo dziękuję... Muszę dziś 
wcześniej wyjść w bardzo ważnej spra- 


że Kaleta i Grant uprosili 


wie... 
Widać było, że stał jak na szpilkach. 

Pożegnał się szybko i wyszedł i 
Na rogu wsiadł do taksówki. Wymie | 

mił jakiś adres. Taksówka zatrzymała 


się przed domem, w którym mieszkał 
Janusz Grant. Zastał swego przyjacie- 


współczesna. 


la w chwili, gdy przeglądał poranne pi- 
sma. 

— Jak się masz! — zawołał Grant, 
ściskając rękę Kalety. — Myślałem, Że 
już zginąłeś!... Gdzie-żeś się obracał tak 
długo?.. Twarz masz zasępioną... Czy 
przynosisz złe nowiny?... 

— Niebardzo w każdym razię weso- 
łe... Lena otrzymała nowe zlecenie... 

— No?... Cóż znowu?... 

— Chcą się pozobyć Żegoty... 

— A niech spróbują... W jaki spo- 
sób?... 

— Zamierzają go otruć... i 

Grant odrzucił gazetę. Spojrzał na 
przyjaciela, jakgdyby nie rozumiał jego 
słów. 

— Oszalałeś?!.. 
podobny plan? i 

— A jednak nie wyssałem przecie 
tei wiadomości z palca... Wiem co mó- 
wię... Szykują zamach na Żegotę... 

— Gdzie?... Kiedy?... Jak?.,. - 

— Jutro podczas balu w „Klubie 
jonerów *... 

— Żegota wybiera się na bal... 

— Oni właśnie o tem wiedzą... Trze 
ba go uprzedzić... Niech tam nie' idzie... 

— Nie znasz Żegoty... Jeśli mu po- 
wiemy, pójdzie napewno... „Żęgota nie. 
stchórzy... Musimy raczej sparaliżować 
całą akcję w zarodku... Jakie znasz 
szczegóły tej sprawy? | 


. Kto mógł powziąć 


Mil. 


| 


— Wiem, że Lena otrzymała dwie. 


pigułki... Jedną pigułkę ma mu wrzucić 
do.kieliszka. -.. : 
— I ona zgodziła się na to?.. i 
„= Nie.. Ale zachodzi. obawą, że 
zmuszą ją do tegó siłą... Po nich można 
się wszystkiego spodziewać... daf" 

— A czy Lena przyznała się tobie 
do wszystkiego? | 

— Nie... Poradziłem jej tylko, -żeby 
zwróciła się z prośbą o rądę do że 
braka... 

Grant uśmiechnął się. ; 

— Dobrze jej poradziłęś.,. Teraz wy 
kombinuj wyjście z tej sytuacji... 

Kaleta poruszył się niespokojnie i za 
czął nieśmiało: 

— Właściwie przyszedłem do ciebie 
w innej sprawie... 

— No?... Co takiego?... 

— Chciałbym się wycofać z pracy... 
Jestem zmęczony... 
Grant zmierzył go nieufnym wzro- 
kiem. i 
— Ej, bracie... — poklepał go po ra- 
mieniu. — Zaczynasz mi się nie podo- 
bać... Ni z tego, ni z owego jesteś zmę- 


. 


- — Mówię iak jest... — odparł Kaleta, 
nie podnosząc wzroku. — Żie się ostat- 
nio czuję, to wszystko... 

— Jesteś nieszczery... 

— Możesz to zrozumieć jak ci się 
podoba... - 

— Dobrze... Nie będę nalegał... Po- 
gadam z Żegotą... Narazie musimy coś 
zrobić w tej sprawie. Kiedy Lena ma 
się udać do żebraka?... ` 

— Pewnie już wyszła z domu.. 

Grant złapał go za ramię. i 

— I ty tu jeszcze siedzisz?... Prze- 
bieraj się szybko!... rh 


— Chcę dziś odpocząć, przebierz się|. 


ty!... 

— Ja nie mogę!.. Napewno pozna 
odrazu, że to nie ten sam żebrak!... Mu- 
sisz jeszcze dziś zagrać tę rolę... Ale 
spiesz się!... 


Wyciągnął z szafy połataną garde- | 


robę i naglił Kaletę do pośpiechu. 

— Da ci napewno list... Przyjmiesz 
go i powiesz, żeby po odpowidź przy- 
szła iutro przed południem... W między 
czasie zastanowimy się co z tym fan- 
tem zrobić... No, prędzej, prędzej... 

Po upływie kwadransa z domu, w 
którym mieszkał Grant, wyszedł siwy, 
zgarbiony staruszek. * 

Nie wiedział o tem, że wślad za 


JĄ cierpliwościa. 


tim, |dó 


jak cień, posuwała się jakaś postać ko- 
bieca, która nie spuszczała go z oka. 
„Gdy żebrał zajął swe stałe miejsce 
przed wytwórnią, Leny jeszcze nie by- 
ło. 

Przyszła dopiero po godzinie, trwo- 
żnie oglądając się na wszystkie strony., 
Na. widok stojącego pod murem żebra-| 
ka, twarz jej się roziaśniła. Szybko wy- 
ciągnęła z torebki małv liścik i 
ia żebrakówi do. ręki. 

— Dziękuję... — szepnął żebrak. — 
Dziękuję panience z głębi serca... 

I po przekonaniu się, że nikt ich nie 
podgląda. dodał zmienionym głosem: 

— Po odpowiedź proszę przyjść iu- 


troo 1-ej... 


Skinęła głową na-znak-zgody i odda|. 


liła się szybko. 

Kaleta po upływie kilku minut rów- 
nież opuścił swe stanowisko. Podążył 
znowu w stronę mieszkania Granta, a 
wślad za. nim posuwał się cień szpiegu- 
łącei niewiasty. 

Grant czekał ną niego z wielką nie- 

— No?„. — zapytał, gdy Kaleta sta 
nal na progu w  żebraczym stroju. — 
Przyszła?... 

«© Zamiast odpowiedzi rzucił na stól 
otrzymany od niej list i począł się prze- 
bierać. 

« Grant nerwowym ruchem rozwiną? 
kartkę, zawierającą tylko kilka słów: 

— „Grozi mi znowu wielkie niebez- 
piecżeństwo. Pan iż pewnie wito co 
chodzi,.,. Błagam o ratunek! A 
«+Porwał kartkę, rzucił skrawki pa- 
pieru do kosza, poczem zwrócił się do 
Kalety. który kończył już zmianę swe- 
ge stroju: RC 

— Powiedzi 
szłą po odpowiedź?... 
= — Powiedziałem... 

— Szkoda... Znalazłem już w 
tej sytuacji... 

Kaleta zrobił zdziwioną minę. 


leś... 

— Zaraz ci wytłumaczę... Wspomi- 
nałeś o tem, że Lena otrzymała jakieś 
pigułki... 

—. Tak... Pigułkami 

Żegotę... 
.  .— Plan mój polega właśnie na tem. 
żeby zamienić te pigułki.. Przygoto- 
wałem iuż dwie niewinne pigułki aspi- 
ryny.. Włożyłem je do pudełeczka i ju- 
tro wreczysz je Lenie... 

— Prosty pomysł i dlatego właśnie 


temi ma otruć 


[Ex-|CZony?.. Nie wierzę... Qiadaj prawdę!|tak bardzo genialny... — odparł Kaleta. 


biorąc do ręki pudełeczko z pigułka- 
mi aspiryny — Świetny pomysł!... Wilk 
będzie syty. i owca'cała!.. Lepszego 
wyjścia nie można było znaleźć... Wi- 
dzę. że list z odpowiedzią też już przy- 
zotowałeś?... 

— Oczywiście... Szkoda; że umówi- 
łeś się: z nią dopieroo jutro... Ale tru- 
dno... Resztę już ja załatwię, bądź spo- 
kojny... W razie, gdybyś spotkał Żego- 
tę, nie mów mu o tem ani słowa... Zo- 
‘staw to mnie... 
| — Żegoty nie trzeba wcale wtajem- 
niczać w tę sprawę!... Teraz, skoro za- 
mianiamy truciznę na niewinną aspiry- 
nę, dzięki której najwyżej tylko się tro- 
chę spoci. nie grozi mu już żadne nie- 
bezpieczeństwo... 

— Oczywiście... 

Kaleta wziął kapelusz. 

— Słuchaj, Janeczku... Pogadaj przy 
sposobności z Żegotą w mojej sprawie... 
Bardzo mi na tem zależy... i 

— Dobrze, dobrze.. Tylko pilnuj 
tych pigułek i listw. Jutro nie zapo- 
mnii przebrać się znowu i udać się na 


stały posterunek przed wytwórnia... Le 


na nie powinna narazie wiedzieć. kto się 
nią tak opiekuje... No, bywaj zdrów! 
Kaleta, pogwizdując, zszedł ze scho- 
w. Ry 


wsunę- | 


ałeś jei, żeby jutro PTZY | nym ném 
ydście Z| pr 


— Ciekaw jestem co też wymyśli-|q 


ICA HRABINY 


Napisał specjalnie dla „Expressu“ JERZY BAK 


Gdy wyszedł z bramy, cień szpiegu- 
jącej kobiety przeszedł na drugą stronę 
ulicy... 

"Błądził bez celu po ulicach. Było mu 
w tej chwili wesoło na duszy. 

Czuł, że kamień spadł mu z serca. 
Miał czyste sumienie... Powiedział Gran 
towi, że chce się wycofać ze służby... 
Teraz już nie mogą mieć doń pretensji, 
że nie aresztuję Wiery... 

Zastanawiał się nad tem, czy pójść 
do niej teraz... Nie chciał się jej zbytnio 
narzucać, by się zbyt wcześnie nie na= 
przykrzać... Nie miał pewności, czy Wie 
ra kocha go naprawdę.. Kto zgłębi taj- 
niki niewieściego serca?.. Gdy odcho- 
dził od niej ostatnim razem, umyślnie 
nie umawiał się z nią na następne spot- 
kanie.. Czekał na inicjatywę z jej stró- 
ny. Lecz ona pożegnała go jak zawsze, 
mic nie mówiąc o następnem spotkaniu. 

Teraz chodził po ulicy i myślał: o 
tem, czy pójść do niej. Nie zcierpiałby 
tego gdyby go miała przyjąć obojętnie. 
Pójść, czy nie póiść?... 

Zatrzymał się przed wystawą. Może 
jej coś kupić?.. Ta torebka z krokody- 
lowej skóry, jest bardzo ładna, Uśmiech 
nął się do swego odbicia w szybie wy- 
stawowej. Z prezentem będzie raźniej. 

Wszedł dp sklepu. Po chwili wyszedł 
na ulicę z pudełkiem, opakowanem w 
papier. W tej chwili ktoś przeszedł tuż 
obok niego i trącił go lekko, jakgdyby 
umyślnie, by podniósł oczy... Kaleta spoj 
rzał... Nie wierzył.. To byłą Wiera.u: 
Przeszła obok niego, lecz 'chyba go” nie 
zaważyła... Póbiegł za nią... Zatrzymał. 

«= Co za zbieg okoliczności... — 
rzekł całując ją w rękę. — W tej chwi- 
li właśnie myślałem o pani... 

O mnie?.. — odparła z wdzięcz- 
iechem. — Ciekawa jestem, ja- 
ka była treść pańskich myśli... . ; 

— O, tego nie powiem... Ale czy. nie 
zeszkadzam pani?... 

Nie... Wracam do domu... Może 
zechce pan do mnię wstąpić na herbat- 


kę?... 
Kaleta chciał. Oczywiście, że chciał,. 
Ale musiał ją jeszcze wypróbować. 
Bardzo żałuję... Może innym- ra- 
zem skorzystam z zaproszenia... 

— Pan mi odmawia?,. — obraziła 
się i czyniła wrażenie mocno zmartwio: 
nej. — Czy jest pan zajęty?... 

— Tak... właściwie... Miałbym' jeszcze 
coś do załatwienia... 

— I nie mógłby pan tego odłożyć na 
później?... 

— Ostatecznie... 

— Nie wątpi pań chyba o szczerości 
mego. zaproszenia... Chciałam już do pa 
na napisać, ale nie znałam adresu... 

Więc chciala pani napisać? — po- 
myśl Kaleta. — Więc iednakże nie był 
jej obojętny... 

Widać to zresztą z jej twarzy... By- 
ła szczerze uradowana z tego spotkania 

— No, niech mi pan nie odmawia...— 
prosiła. 

Wziął ją pod ramię. Czy mógłby jej 
odmówić?.. Jakże się czuł szczęśliwy, . 
że chodzi przy niej, że trzyma ją pod 
rękę!,.. Umyślnie spuścił głowę, aby 
nic nie poznała z iego twarzy... Był przy 
niej blisko, mógł z nią rozmawiać, mógł 
widzieć zbliska jej twarz, jej oczy... I to 
wszystko stało się tak niespodziewanie. 

Wiera zajmowała w jednym z domów 
śródmieścia wielkie,  pięciopokojowe 
mieszkanie. | 

Miiller nie szczędził kosztów na apar- 
tamenta dla swych pracownie. Otrzymy 
wał zresztą na ten cel znaczne funduszę. 
Kobieta, która nawiązywała stosunki z 
dyplomatami musiała odpowiednio 
przyjmować gości. Kosztowało to sporo 
pieniędzy, ale się opłacało. Berlin za 
wszystko płacił w dolarach, E 
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33% 9353 119079 355 423 532 639 7232 
80) 9 73 921 25 120042 120 21 25 211 


20 23 53 41 29 589 625 76 87 718 803, 


12 71 9% 937 121323 8% 255 88 314.97|803 $3 957 55 159015 17 81 54) 
412 vö 5J4 23 45 lj 039480 Iżadoó OŚĆ 75) 638) 64 985 uż Jå, 


Dziś I dni następnychł 
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Ze 
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NIE PREZERWATYWY! - 


TAEAE *. 


lecz wyrażnie PRELERWATYWY „O L LA" 

winien Pan żądać, wszyst:o mne zaś rżekomto 
równie dobte, lak na'ener'iczn ej odrzucać, 

Prawdziwe, jedyslia z nazwą yQ© L k A“ 


303 


na każdej 
koperiła 


. 


nię, 


Fabryka Listew do Ram 


z.zagańczyk 


ŁÓDŹ, 
Telefon Nr. 231-91. 


Oprawa obrszów i ramy do firanek. 


SENY FABRYCZNE. CENY FABRYCZNI: 


IAA GRAA 57) =, 


ri 


ulica Anny Nr. 9.11. 


Panadio 
udzi:ł biorą 


DR. MED, 


HALTREGHT 


gy Niną Pola 
skim,  Sadowskim. 
Codziennie 2 


wieczorem. V 
przedstawien'a o godz. 6. 


21-go dnia ciągnienia V klasy 25-2j loterji państwowej. 
POCOOCOGESOGO 


118 279 527 439 530 74 635 
42 932 123013 74 237 322 4R 
5% 78 8$ 751 8h] 6 981 953 


529 79 655 94 853 64 985 128059 101 
59 98 226 65 322 26 28 63 434 38 503 
639 826 27 57 87 94 129095 60 313 19 
23 63 403 31 51 654 78 770 72 927 42 
130008 72 186 255 311 32 73 472 5.9 
82 90 620 52 64 763 855 908 131 10 
26 28 44 103 260 338 573 605 38 40 
707 41 75 875 952 85 132003 20 29 87 
104 94 253 83 335 07 413 511 54 613 
710 16 33 49 839 907 72 135012 82 85 
137 55 74 263 77 402 25 85 99 512 15 
778 8$ 990 1354341 72 83 171 344 74 
415 16 22 67 95 562 805 935  135;28 
36 $7 85 339 64 67 99 570 614 23 755 
802 37 928 30 136062 115 34 
70 405 571 69 738 81 98 963 81 
13705) 72 82 131 82 412 653 774 863 
920 138217 22 126 220 63 73 82 332 
471 72 519 603 98 801 813 914 29 45 
43 83 1309053 65 153 22) 523 
55 603 60 73 87 830 4/5 90 140013 49 


50 79 125 235 79 511 14 47 639 907 9 
35 42 141060 73 13% 50 69 231 07 311 
23 519 184 40 42 93 827 930 142003 
12 63 9$ 193 320 83 430 47 523 24 23 
733 66 67 904 52 143040 56 223 26 SQ 
74 415 5735 82 645 5 91 95 716 83 
865 79 972 114104 235 $5 445 653 87 
35) 6) 653 83 83$ 71 19 829 37 SI 71 
90 143018 142 49 236 408 29 610 55 


83) 44 45 6) B73 146055 37 (5) 303 
455 53 61 83 $55 616 71 85 7659 891 
93% 147102 79 92 204 23 67 375 93 


423 83 525 34 757 512 955 14330] 135 
207 37 38) 507 644 43 770 853 83 933 
14316) 74 242 519 89 665 791 857 83 

18.139 23) 63 332 434 543 953 604 
62 63 91 707 34 151027 42 84 125 23 
58 80 203 33 54 551 637 967 73 192094 
181 258 349 59 451 60 50% 49 965 
153073 133 61 69 469 40J 438 533 731 
852 74 154259 331 495 36 62 52) 38 
$3 97 854 65 155025 64 216 84 307 36 
40 60 514 603 13 44 71695593 1369700 
330 30% 57 51% 37 Gi2 91 5636 70 368 
983 157125 79 233 66 379 41y 59 33 
69 616 62 605 31 54 76 U4 95 802 ő 
19 46 956 73 153110 92 205 95 336 o3 
440 501 19 52 72 601 12 77 723 37 
47 


Ostrowsk'm, 
Imra Szenes na czele, 


8 Í 
Ceny biletów od 78 groszy. 


Od iufra w kine 


Kier. lit.-art, dyr. T. Sygletyński 
"PZAÓŻAO Ak ZAC 20. zrwinwiĆ 


206 


195 *%72 
57 63 
1240583 

152 83 208 87 431 533 87 604 738 94 

817 53 932 125023 14) 63 230 315 402 

510 14 35 707 802 6 21 J6 914 126052 


50 75 93 124 41 53 224 69 536 458 
614 703 7 70 82 90.812 29 932 98 
127324 123 227 33 321 26 45 70 432 


416 39 


kówną, Kozłówska, Rejską, Woliń- 
Revówną, 
rzędstawienia o godz. 8 | 10-6i 


soboty, niedziele i święta trzy 
10 wieczorem. 


„corso“ 


zadziwia swą techniką i budzi niebywały entuzjazit 


Sonia, Zofia i 


DORTÓR 


Klara. 


LEKARZ = DENTYSTA 


we własnym namiocie na placu przy ul, Rokicińaki:j 7 (dojazd framw, 10 í 16 


Początek o godz. 8 wiecz. 
12—10 


REICHERT. broit-loqronia 


Choroby skórne, weneryczne 
i moczop!ciowe. 


POŁUDNIOWA 28. tel. 201-93, 


Przyjmuje od 8—11 rano | od 5—8 w. 


w niedzicie | święta od 9—1. 


Dr. med, 


POWRÓCIŁA, 
Przyjmuje: 


F. 


| 


Gdańska 37 tol. 232.55 


codziennie ód 12 do 2+ej i od 4 do 7-ei. 


IZŁOTO. BIŻUTERIE. kwity lombards- 


CHOROBY SKÓRNE, WENERYCZNE 


we kupuje i plac, najwyższe ceny. 
| | MOCZOPŁCIOWE 


M. Feldman Zakład jubilerski 1. Fijatko, Piotrkow- 
m 


|AKUSZER-GINEKOLOG [Ska 7. 


= ———— Z MM o oOSL 
Zawadzka 10. Tel. 155-77 {POTRZEBNE szwaczki na meskie 
przvimue 9—12 i od 3=6 po poł. koszule fanelowe. Piotrkowska t63. 


drutowa 


froterowanie oraz Ssbrzątarie biur, 


koi. Czyszczenie szyb. 


Piolikowska 10. 
Telefon 245-214. 30—2 
Przyim. od 8—11 rano, 1—2 pop., od 
5.30—9 wiecz. W niedz, I św, 10--/ 


a 


fakil-|asnowidz mi. Poady 


Z LIBEJI (AFRYKA) | 
powróci do Łodzi | wznowił przyjęcie od dzić 


Codzienne od godz. 12 do 7 p poł. 


Adres: Piotrkowska 121, m. 7 
Przyjęc a — ilość osób dziennie ograniczzno 
od ;2 do 2 i 4-7 p. p, tel. 120 71. 


rano 
| Dla bezrobotnych ċøny lecznic. 


— 


DOKTÓR  *9-2 


cyklinowanie. 


Płotrkowska 44, telefos 167-415 


„Czystoścć” 


przy itnuje 


DOCENT DR. MED. Wytwórnia bielizny. 2.10 

; s |14 WYPŁATY. Na czasie, Firanki ód- 

pasowane i na metry. Kapy, obrusy 

way wełniane ma puka Z 

osfiumy oraz jedwabie. Towary 

z DYREKTOR „KOCHANÓWKI" ta slepte szlafroki akan ty, flaneie, 

H į archany, owary Kamigarnowe męs- 

H. Wołkowyski| domy moe í mytiom |è: Elewe danuta out d 
przyjmuje ul. PIOTRKOWSKA 64, m.4 5/6 Płaszcze i męskie ubrania. Bialy 

- > ; * i „ej Owar. Dámska | męska bielizna, Obt- 
Cegielniana Ne 4, kaj goi; pij Neare z wie. Pończochy. Urzędn'kom i stałym 
Ą telefon 216-00. = PP npm ma kge pa pór OR 
OKD A Specialista chorób WENERYCZNYCH, PRZYJMĘ na mieszkanie kawalera lub jssykh warunkach l afajtańszych s: 
e A aneskieo TRŻYKA oólskego | mebintowość MOCZOPŁCIOWYCH i SKÓRNYCH. paine pras rodzinie, Gdańska 64, — nu León Rubaszkin, Kiekie 
— ja: č . ę ż 4 BSE. ANE EN ENE ` hi 
angielskiego, hiszpańskiego. włoś:gżybko wyucza rutynówany nauczyciel jajka ka p elf SC, PRZYJME 2 panienki lub panie za| WIKTÓRJA Szatrańska zaublla légi 
klezo. esperańta: wdzielala syecjaf Starszych | zapóźnionych sppelstna ky REWA g ję | |pożyczenie 200 zł. wyuczę fachu ||tymacie wyd. w funuuuzu bezróbócia. 
AN FEE raa 28, m. H. Ea E ra Pe Wólczańska 29, m. Ak pań oddzielna poczekalnia, . dam pracę. Franciszkańska 29, La 73,09732,1utneróx wyd, u adwokata. 
A=. =" a) + . 
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Wegry D 


iją 


Polske 


w lekkiej atletyce 


Niefortunne tournee naszych lekkoatletów i niesportowy czyn 
Janusza Kusocińskiego 


(K) Tournee lekkoatletów polskich | 
po Europie zakończyło się dla nas kom- | 
pletnem fiaskiem. | 

Polska lekkoatletyka  opromieniona 
sukcesami na Igrzyskach Olimpijskich 
i następnie w Chicago straciła za jed- 
nym zamachem to wszystko co zdołała 
sobie wywalczyć w ciągu miesiąca 
olimpijskiego, 

Bo jakże inaczej określić nieudane 
tuornee naszych lekkoatletów. Polski 
Związek Lekkoatletyczny pozwolił so- 


w rzucie kulą i biegu na 5 klm. nasi 
zawodnicy okazali się lepsi. 

Dowodzi to wyższości lekkoatletyki 
węgierskiej. 

Szkoda, że z tego stanu rzeczy nie 
zdawał sobie sprawę Polski Związek 
Lekkotletyczny. Czytaliśmy *przed kil- 
ku dniami w jednym z pism, że Kuso- 
cinskiemu po jego zwycięstwach w Ame 
ryce przewróciło . się już kompletnie 
w glowie. 

My mamy wrażenie, że jeszcze wię- 


bie na eksperyment dotąd w lekkiej, cej przewróciła się w głowie naszym 
atletyce niespotykany. Kazał on naszym panom z PZLA, którzy zdecydowali się 
zawodnikom rozegrać w ciągu ośmiu rozegrać spotkanie z Węgrami po cięż- 
dni trzy spotkania i to z państwami, |kich meczach w Pradze i Wiedniu, 
posiadającemi wyrobioną markę w Przebieg 
sporcie lekkoatletycznym. Pomysł ten według relacji naszego korespondenta 
skazany był więc z góry na niepowo* |przedstawia się następująco: 

enie. Bilans Czechosło- Zawody Polska — Węgry rozegra- 


spotkania w Budapeszcie | : 


wił Maszewski, zajmując pierwsze miej- skokiem 7,12 przed Schollem i Pław* 
sce i przybywając przed swym roda- czykiem. 
Czas zwycięzcy wynosi 55,4. Węgier; miejsce zajął dr. Ragan (10,9) przed 
rfk ia ie trzecie Pi Gereszem, Hillmanem i Trojanowskim IJ 
ERU BI rój By RÓ Bieg 110 metrów przez płotki wys 
my gi do powiedaenia, Harli "wyso | ab Wegler Kovacs 456 pied Now 
A ; „__ | sielskim. 
„_ Zwyciężył py przed Kuźmic- W rzucie oszczepem Szepes był 
ar dh w wiel 6 pn sł (63,37) przed Mikrutem i Tur 
: : “E |czykiem. 
dziankę sprawił Pławczyk, zajmując A ; z 
trzecie miejsce. Wygrał tę konkurencję W rzucie dyskiem Heljasz został 
Kesmorky skokiem 191. Pławczyk nie 
mógł powtórzyć skoku na 188 i mu- 
siał zająć trzecie miejsce za Budosym. 
W biegu na 400 mtr. pierwsze miej- 
sce zajął węgier Zsityay w czasie 40,2 
rzed Biniakowskim, Bodosym i Mil- 


erem. 
W rzucie 


pobity przez dwuch węśgrów Remesa 
(46,27) i Domogana (45,74). 

W biegu na 5 klm. zwyciężył Kuso- 
cinski w czasie 15,02,4 przed Simonem 
i Hartlikiem. 

Bieg na 800 metrów zakończył się 
również zwycięstwem węgra Szabo w 


OR: ay: mi © 9 


| Sa M 


o. z 
wacją, Austrją i Węgrami jest dla nas ne zostały na stadjonie FIG. Około g. kulą Heljasz uplasował 


czasie 1,579 przed Maszewskim 1,58,8 


mocno niekorzystny, a szkoda, gdyż w 
normalnych warunkach mogliśmy sobie 
nawet pozwolić na zwycięstwoz taką 


|3-ej popo udniu zebrało się na stadjo- 
nie około 4 tysiące widzów. 
Po oficjalnej części mecz rozpoczęty 


potęgą jak Węgry, nie mówiąc już 0 został biegiem na 400 mtr, przez płot- 


ustrji. 

Najlepszym tego dowodem jest fakt, 
że nasza reprezentacja potrafiła poko- 
nać silnych czechów na ich własnym 
terenie, W następnych spotkaniach nie 
mieliśmy już czem zaimponować. Pomi- 
jając już zmęczenie naszych reprezen- 
tantów należy jeszcze zwrócić uwagę 
na depresję psychiczną całego zespołu 
z powodu skandalicznego postępku Ku- 
socinskiego oraz wypadku Nowaka, 
który wskutek kontuzji nie był już 
zdolny do dalszych startów. “` 

Reasumując powyższe należy stwier- 
dzić, że tournee naszych lekkoatletów 
było pomysłem wręcz poronionym, nie 
dało nam absolutnie żadnych korzyści, 
a odwrotnie naraziło poważnie na 
szwank polski sport lekkoatletyczny. 

Obecnie po tych niepowodzeniach 


nie można się niczego dobrego spodzie» | 


wać po naszej lekkoatletyce, gdyż nie 
bdzie już w sezonie bieżącym czasu, 
by nadrobić ostatnie klęski. 
Powracając jednak do sprawy Ku- 
socińskiego należy jeszcze raz podkreś- 
lić jego niesportowe postępowanie. 
Ostatecznie można „Kusego” wy- 
tłumaczyć, że nie chciał „męczyć się” 


w Pradze przed próbą pobicia rekordu | 


światowego i dlatego nie startował do 
biegu na 1500 metrów. 

Ale czym wytłumaczyć, że zawodnik 
ten i w Budapeszcie nie chciał stanąć 
do tej konkurencji? 

Wszak każdy zdobyty punkt po- 
mniejszyłby znacznie naszej porażki 
z Węgrami! Kusociński jednak uparł 
się również i tym razem doprowadza- 
jąc do tego, że w biegu na 1500 metrów 
stawał tylko jeden zawodnik polski, 
skazany z góry na niepowodzenie. 

Kusocinski postąpił brzydko i nie- 
zawodnie spotka się z należytą odpra- 
wą/w kraju. 

Dowiódł on, że przekłada ambicje 
osobiste ponad ambicje narodowe. 

Szkoda, że nasz rekordzista świa- 
towy nie bierze przykładu od tak od- 
danego zawodnika jak  Biniakowski, 
który mimo odniesionego wypadku we 
Wiedniu i mimo złamania kostki u pal-/ 
ca nie wycofał się z konkurencji w Bu- | 
dapeszcie, zdobywając dla Polski dwa 
cenne punkty. 

Przechodząc do gseay meczu sobot- | 
niego w Budapeszcie należy podkreślić, 
że zespól polski zą małemi tylko wy-. 
jątkami zawiódł kompletnie. 


'wolili, reszta popisała się fatalnie. Wy- 


. starczy zauważyć, że węgrzy uzyskali | 
"na 13 konkurencji 9 pierwszych miejsc. razem reprezentacja Łodzi dołoży wie- ciężki, górzysty i wznosi się na wyso” 
rzewa- le starań by z meczu tego wyjść zwy-,kości 1300 m. nad poziomem morza. 


Cyfry te mówią dobitnie o 
dze węgrów, którzy odnieśli nad Polską 
całkiem zasłużone zwycięstwo. 

Gospodarze górowali nad nami we 
wszystkich niemal konkurencjach. 


dynie w biegu na 400 mtr. przez płotki, dzinie 15.30, kierować będzie p. Rettig. ala. 


ki, w którym miłą niespodziankę spra- 


się na pierwszem miejscu rzutem 15,25 i Kuźmickim 1,59,4, wreszcie  sztafetę 

przed dr. Baranym 15,09. 4 X 200 metrów wygrała drużyna wę” 
W skoku w dal nie mógł startować ; gierska w czasie 1,27,88 (nowy rekord 

Nowak. Pierwsze miejsce zajął Balok, | węgierski). 

ustanawiając nowy rekord węgierski 


Bzy Kusociński przyjedzie do Kafowie? 


Niesłychane żądanie klubu „Warszawianka* 


Katowice, 1 października. 
W związku z mającą się odbyć w 
dniu 9 b.m, w Katowicach międzynarodo- 


Tegoroczne: mistrzostwa drużynowe 
Polski w boksie zapowiadają się nie- 
zwykle interesująco. , 

Akces swój do mistrzostw zglos'ło 
sześć drużyn, są to: Policyjny R. S. 
(Katowice), Warta (Poznań), i. K. P. 
|(Łódź), Polonja (Warszawa), Wawel 
(Kraków) i Pepege (Grudziądz). Z dru- 
żyn tych cztery pierwsze mają dziś 
|najpoważniejsze szanse ua zdobycie 
tytułu, pryczem jednak przypuszczal- 
(nymi finalistami będą Warta 1 IKP, 


Drużynowe mistrzostwa Polski 


w befisie xozpoczyncaja sie w nmajółiższym czasie 


koatletyczny zwrócił się do, Warszawian 

ki“ w sprawie startu Kusocińskiego, 
Odpowiedź jaka nadeszła od „War- 

szawianki' wzbudzi niewątpliwie sen- 


czołowych zawodników niemieckich i 


wą imprezą lekkoatletyczną z udziałem 
polskich, Śląski okręgowy związek  lek- 


ski, Klub ten zażądał bowiem za start 
W liście swym pisze „Warszawian= 
nn: ka” że jest to tytułem „odstąpienia ter- 
dniu 16 października i trwać będą * do minu”, 
27 Istopada, w którym odbędzie się Władze lekkoatletyczne śląskie zwró 
spotkanie finałowe. . ciły się jednocześnie do „Warty“ 
( W niu wczorajszym odbyło się w nańskiej w sprawie startu.  Heljasza. 
siedzibie zarządu PZB w Poznaatu lo-|„Warta* zażądała 81 zł, i zwrot kosztów 
sowanie termmnów poszczególnych spot, hotelu, czyli że żądanie jej jest zupełnie 
kań. Już pierwszy dzień z 16 paździer= | uzasadnione. Sprawa „Warszawianki” 
nika przynosi sensacy.ne spotkanie Po-| skończy się niewątpliwie na nadzwy« 
licyjnego K.S. z IKP w Łodzi, tego sa* | czejnem walnem zebraniu PZLA który w 
mego dna w Grudziądzu biją się Polo- | sprawie tej będzie niechybnie zwołany. 
nia -z Pepege. Warta į Wawel pauzują. 
23 października zwycięzca pierwsze- 


„| Kusego ni mniej ni więcej, jak 4.000 zt“ 


poz- 


Przed meczem © 3 
Polska—4Austrja 


Obie te drużyny mają obecnie w go meczu (przypuszczalnie IKP) bije 
swym gronie najlepszych pięściarzy ¿się z Wawelem, zaś zwyc'ęzca drugie- 
| krajowych, drogą do finału nie będzje go spotkania (Polonja) walczyć będzie À ; 
jednak bynajmniej łatwa. iz silną Wartą. Mecz  pięściarski Austria—Polska, 

IKP musałby się przedtem uporać | Finał, w którym spotkać się powin-| który odbędzie sę w Łodzi w dniu 9-g0 
z silnym Policyjnym KS. z Katow'zna- ny Warta z IKP odbędzie się 27 isto- października jest?dziś głośnym przed: 
stępnie ze słabszym już Wawelem. pada w Łodzi, ) em, i 
| Warta ma na swej drodze jedysije Na przydziale miejsc spotkań naj-jta pięścarskiego. 
silną Polonię stołeczną, która musi u- lepiej wyszli łodzianie, gdyż już 16 bm: Oba państwa przygotowują się do 
przednio pokonać znów słaby zespół oglądać będą cekawą walkę IKP z Póo-itego meczu niezwykle starannie | Wys 


Pepege, nieprzedstawiający groźiego 
przeciwnika. 
Rozgrywki rozpoczynają się już w 


Dziś mecz piłkarski 


Łódź — Warszawa o puhar 
„Republiki” 
W dniu dzisiejszym 


rozegrany | 
lstanie na boisku Ł.K.S. międzymiasto- | Świ 


wy mecz piłkarski Łódź — Warszawa 
o piuhar wędrowny, 
redakcję „Republiki“. 

Będzie to siódmy mecz reprezenta- 
cyj obu miast, Dotychczasowy bilans 
spotkań Łodzi z Warszawą przedstawia 
się dla nas bardzo niekorzystnie, gdyż 
na sześć spotkań wygraliśmy zaledwie 


raz w roku ubiegłym w Łodzi. Reszta|Norweg Rasmussen. Przebył on odle- 
Jedynie Maszewski i Heljasz zado- |spotkań zakończyła się zwycięstwami zgłość 450 kim. z Bergen do 


stolicy. 
Należy przeto przypuszczać, że tym 


cięsko. 


| Obie drużyny « wystąpią w silnych 
; składach. | 
Je- | 


Meczem. który rozpocznie się o g0- 


Pa 


zo-| we najlepszych 


licyimym, zaś 27 listopada będą świad-|stąpią w swych najsilniejszych skła- 
kami sensacyjnego finału. (lg) dach. 

Zestawienie naszego zespolu repre 
zentacyjnego podawalśmy już w dniu 


Zawodowi tenisiści |" alita 
jeszcze swego skladu, gdyż na dzisiaj 


w Pradze ‘wyznaczone są we Wiedniu walki eli- 

W Pradze odbyły się mecze teniso- |m'nacyjne, które zadecydują o wyzna* 

zawodowych graczy |Czemu poszczególnych piśęściarzy do 
reprezentacji Austrji. 

Zarząd ŁZOPN., który przeprówa* 


ata. 
Tilden pokonał Karola Kożełucha w 


ofiarowany przez ;czterech setach, a Burke — Jana Ko-|dzi tą imprezę, opracował już. w całości 


żelucha w trzech setach. jej stronę organizacyjną, która prawdo= 
podobnie nie będzie pozostaw:ała. nie 
do życzenia. >» 
Również przedsprzedaż biletów por 
stępuje szybko naprzód, tak że komplet 
jest już rzeczą pewną. Niewielka ilość 
Wio dą "I biletów jest jeszcze do na- 
",byca w przedsprzedaży w składzie 

SA oby Jest to czasrekordowy, gdy | Restla, przy ul. Piotrkowskiej nr. 84, 
zważy, że teren marszu jest niezwykle |nrzyczem ceny biletów są niezwykłe 


niskie, gdyż już od 1.50 do 6 zł. 


Nieście pomoc “. 
najbiedniejszym 


Niezwykły rekord 
bezrobotnego 
, Niezwykły rekord ustalił bezrobotny 


gu 7 dni. 


Rasmussen szedł przeciętnie 66 klm. 
dziennie. 

Niewatpliwie był to trick reklamowy 
bezrobotnego, w celu otrzymania zaję- | 


pca kZpmijĆ waj wj o Ów 


= 


P AORE 


sacje w całem świecie sportowym  Pul- 


miotem zainteresowania polskiego świa 


onegdajszym, Austria zaś nie ustaliła — 
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PAT i PATACHON 


ja 45-ta. 


Nr. 275 


| 
| 


| 


| 
| 
| 
| 
| 

| słyrmy tenisista francuski, zdobył na wyj 


| 
- ostatnich zawodach w Berlinie tytuł mi- 
| strza w klasie zawodowców. 


, Nic człowiek nie zrobi przez | Pat: Ten łysy grubas rozlokował sę| Pat: Czy pan szanowny pozwoli, że 
cały dzień, "a jest zmęczony.. Gdyby {na ławce, jakgdyby cały świat do niego, spoczniemy tutaj na chwileczkę?... 
można było przynajmniej gdzieś się' należał... Grubas; Proszę bardzo!.. Jeżeli pa- 


O BEDA BZP E PE TIDE ARAEWWOAEĄSZEĄ , 
pa = przespać... |  Patachon: Czekaj, spróbujemy go , nom to sprawia przyjemność... 
b Patachon: Gdyby... gdyby... Gdyby „wystudać”... 
, £ożiczny |babcia miała wąsy, toby była dziad- „ję „wysłudać 
i kiem! 
P 
| : 
Pat: Co to?L.. Świństwo!.. Na po- Garbus: O-lio-ho-ho-ho!.. Pekne ze Pat: Łobuzerskie żarty... Myśmy go 
fi moc!!! Si śmiechu!... O-ho-ho-ho-ho-ho!... chcjeli „wysjudać”, a tymczasem on nas 
Patachon: Ratujcie!... Pat: Kto położył te gwoźdz'e na ław- | „wysiudał*. U 
|. — Tatusiu, uważam. że czarne kury ce?... Pan nam drogo zapłaci za ten Patachon: O tem, żebym teraz mógł 
są mądrzejsze, niż białe... żart, łaskawy panie!... gdzieś usiąść, nie może być mowy... 
= — Dlaczego. synku? l 


|. „— Dlatego. że czarna kura- może: 
 mmieść biale jajko, natomiast biała kura ; 
mie może znieść czarnego jajka. 


Główny dostawca 
scenarjuszy 
| bawi na urlopie w Paryżu 


| (lu) — W Paryżu bawi obecnie Bill 
Censilman, najpopularniejszy dostawca 
scenarjuszów filmowych w Hollywood. 


| jeży jego mało znane w Europie, kb 
| lecz w Aa A Z cieszy à 2) OZ z 
| i 5. * : ° 
| p6 nal ka tak Zwi ag Kodóracjh za Patachon: Nareszcie pusta ławka! .. Pat: Zobaczysz jak fajnie go wyma- Pat: Uwaga!.. Policjant idzie! L 
swe scenarjusze, że uważają go w Holly- Ale, oczywiście, świeżo malowana:... lujemy!.. Niech on sobie spokojnie Patachon: Sthowajmy się za drze- 
wood za najbogatszego człowieka. Pat: Czokaj!... Widzisz to wiaderko | chrap e!... „| weml.. To c będzie teatr... ż 
Gonsilman fot do E „|z farbą?.. Zrobimy temu grubasow; Patachon: Z tego w'dać. że lvsina | 
ich onsiim gl A td! że 4 w ce- | świetny kawał!... też może się czasem do czegoś przy- 
lach wypoczynkowych i dla nabrania no- daćt..; 


wych wrażeń do swych pomysłów filmo- 
wych. 


Bernard Shaw 
na premjerze swego filmu 


(, (lu) — W Londynie odbyła się pre- 
mjera filmu angielskiego, przerobionego 
z antymilitarystycznej sztuki Bernarda 

awa, 
Świetny pisarz angielski sam asysto- 
wał reżyserowi podczas nakręcania łego 

_ obrazu w Elstree pod Londynem. Jest to 
całe miasteczko, zwane '„Angielskiem | 
Hollywood" i należące do największej 
wytwórni angielskiej British Internatio- | 
nal Pictures, } Policjant: Hm... hm.. Takiego tobu-} Policjant: Czekaj łobuzie. ja cię na- Grubas: Co... Co to ma znacz:ć?! . 

Publiczność przyjęła bardzo serdecz- |zą jeszcze nie widziałem... Wysuwa m. | ucze przyzwo 'tości!... Już ci sę olech.e | Jakim... jakim prawem can mnie wad 
nie. pierwszy film dźwiękowy Shawa, | bezczelnie jezyk i jeszcze się śmieje | wysuwać iezvk!... Kpić ze siebie nie po-|po głowie. co? 


a w prasie angielskiej ukazały się. po: |no?!.. Panie. schował pan ten ięzyk!... | zwolę!... Masz!... Policjant: Prze.. przepraszam Nie 
chwalające recenzje. - ee ję pan ten język, powiadam wiedziałem, że pan ma dwie głowy... 
r. panu!.., 
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ez 

a Z kosztami 'przesyłki pocztowej zł. 3 gr. 50 miesięcznie jas W tckście 50 gr. za wiersz miiimetrowy (na stronie 4 szpalty): 

Prenumerata: Ogłoszenia: „aekrologi 40 gr. za wiersz mihim. Drobne: za słowo 15 GSzy, 
najmniejsze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy: za słowo 10 groszy, naimniejsze zł. 1.20. i 
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